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W e Lwowie mieś, ó.700.000 Mk.. 
z dostawą do doinu 0.250.0eH) Mk.. 
na prowincji 6,250.000 Mk za 
1 granicą 30.000,000 Mk 
Cena pojedynczego egzemplarza 
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I łJ I)
na p'Owinc)onaluych dworcach 

, 30Ó.000 Alk , 
Redakoja t Ac miniatraoja  

L w ów , 5vkstuska 21.
Tel. w dzieii Nr. 24 — od godz. 

10 wieczór 406 < .
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• irnik górników na
m !  ?w Wyniki akcji sanacyjnej.

Jak burzuazja ptakita podaien majątkowy- —  Zapowiedź masowej redukcji urzęd­
ników — Sudżef wyrdwnany

ski na. poli tykę Wywozowa, aby nic uledz 
miciskowi slcr  inlcreserwanych i <lo zwy/.ki 
«>n nie dopuście.

Nas tępnym punkiem akcji  sanacyjnej  
było zaprzestanie d ru k u  marek,  i którego 
niela zakończyła się. w dn iu  ; 1. kwi ilnia.

W aR S Z \W  1. kwietni i ;Til.  wl. )• 
N u  dzisicjszem posiedzeniu komisj buelż 
towej p rem ie r  Grabski  wygłosił ekspose na 
temal akcji sanacyjnej

Podkreśl ić  należy, że na posiedzenie zo­
stali dopuszczeni przedstawiciele jirasy.

O mawia jąc  poszczególne dz ied /my sa­
nacyjne j> Grabski  oświadczył , że
WIĘKSZOŚĆ, PODYTKU -MAJĄTKOWEGO 
ZOSTAŁA ŚCIĄGNIĘTA P RZEZ EG2TE- 

Kl CJĘ,
co. świadczy o niewielkiej ilości płatników 
płacących podatek z ocholą.

Mówiąc o zamierzeniach osz.c/ędnościom 
wych,  zaznaczył p remier ,  że dola.d zreduko­
wano  21* lysięey, urzędników, ;a

RZĄl) Al A ZAA11AR ZREDUKOW AC 
.1 TASZCZĘ HO TYSIĘCY

Oliok inlerwcncji  przeciw spadkowi 
marki ,  s/da równocześnie akcja przeciw1 
wzrostowi cen. Rząd nie dopuścił  do zwyżki 
ceip Szczególniejszą uwagę zwracał  p. G rab­

ko  pokryciu Wszystkich wydatków i po za ­
płaceniu urzędn ików pwiioslaje w kasie 
skarbów ej

.‘57 T P Y T I O N O W  uAikji

Przemówienie p. Grabskiego przyjęło 
oklaskami.  \ \  końcu prem ie r  oświadczył , 
ze w niczem nie zmieni lempa jiracy sana- 
cyjuej,  bo zaangażowany jesl w niej auto­
ry tet  Poi ski.

90 procent subskrybowanych akcji.
WARSZAWA, 1 kwietnie. (A\Y). We­

dług ostatnie ta obliczeń subskrybenc i  p r y ­
watni  pokryli (M) procent  iumy zakładowej 
Oczekiwać, należy, że rząd  zmniejszy swój 
udział w kapitale zakładowym Hanka Pol- 
.kiego.

Odpowiedź na prowokację kapitału.
nornicy górnośląscy w strejku. — Proiefarjaf Polski poprze górników sfrejkiem

generalnym.
KYTOWIGC, 1. k\  ieLnia. Tel. wl. 

W  niedzielę odbyła  się w KaloW icaeli kon­
ferencja delegatów rad załogowych Obecni  
byli przedstawiciele 50 kopal/i, 'kilkudzie­
sięciu bul. i e lektrowni,  klórzy po wyczer­
pującej  dyskusj i  uchwali li  jedńogłośnio

P R  O K LA Al O W'A C. S T R E J K  ' GÓRNI KÓW,  
lN Y G OR N Y  Al Ś L Ą S K O

-W obronie  8 godz, dnia  p racy  i w odpo­
wiedzi na usiłowania obniżenia zarobków 
ze. .strony przemysłowców

Delegal Cenlr. Kom Związk. Zawód, 
z Warszaw* Iowę Zd.mowicz oświadczył, że 
cała klasa pracująca,  zorganizowana w kla­
sowych związkach zawodowych,  poprze 
walczących górników wszelkimi środkami,  
ewenlua ln ic  p r / y  stąp i
Dł)  STRE.IKU POW SZECHNEGO \Y CA­

ŁEJ  POLSC1

Turawa 8 godz. dn ia  p racy  m a dki prole- 
lar jalu  zasadniczą wagę i musi  być. w ygra­
na.

Slre jk rozpoczął się w poniedziałek tite'- 
żiieego tygodnia. W razie przeciągania się 
s lreiku na G. Śląsku górnicy w Zaglęl)iu 
Dąbrenvskiem i krakowskimi ,  | i rzysląpią 
do d n  jku w środę.

Zaznaczyć należy, ze pertraktacje'  p ro ­
wadzone w  Warszawie między górnikami,  
a  |M zeinyslowa ami, ' z akończone  zwyeię- 
slęiein od|)areieni aLaków kupił du na 8 
godz. dzień jiracy dotyczą tylko Zagłębia 
Dąbrowskiego i chrzanowskiego;

pbszern ieąsze  sprawozdanie  z obrad 
koniercncji  rad załogowych podam y pilro. 
Red.). • . ■' y

Skazai.ie LutienduHa i Hittlera.
M O 'A C H  H M 1. kwietnia. - Pal.; Ozis 

o godz. 10. ogłoszono w yrok  w .p ro c e s i e  
llilt leru. Ludenelorfa i Iow. Hilller.  Pó '‘h 
ner. Kribel i Weber ostali skazani n; 15 
lal IwjcrdzY i zajnaceine koszlów p to resu  
w w\M>kośei 200 m a n  k złolv< li k a ż d y  
W' razie niemożności zaphn euin koszlów na 
dalszych dw adzieścia 'dni  twierdzy - Po di 
miesięcznym internow aniu w  twierdzy mo- 
żr n:isliijłić zmiana kary. Ludeudorf  zoslal 
skazany jedynie' na zapłacenie kosztow pro­
cesu. Oskarżeni  Priek.  Rólm: Hi liekner. W a 
gner i Pernet zostali skazani na rok i trzy 
miesiące twierdze i 100 mnre-k w z,'locie 
koszlów ' sądoww eli każdy

Pogotowie policji.
MONACHIOAT T kwietnia. Pal. 

wioikjom najirężeniean oczekiwano j e s t o -  
golszenie' w yroku w iiroeesie ll il i lera.  Oe! 
wczoraj  przeciągają ulicami patrole policji 
Reichsw ehry.  k tó ra  otrzymała jiosilki. Spo­
dziewaną - jest demonsl rae ja  zwolennik ów 
Hillle ia na wypadek,  gdyby wyrok  nie wy- 
paell i>o ich myśli. ‘

Zaburzenia.
MONACH 11 AT . I. m  ). \YollT Poza 

kordonem, zamykającym dostęp do gmachu 
rządowegei, utworzyło si.ę wielkie zbiegowTi 
ske>. Policja musiała iuieuwemjow ać. Na­
strój byl bardzo  podniecimy

dumy budendorl.
.MON ACTlll AL 1. kwieluia. (-Phi. . 'Tu- 

dendorfr  oświadczył  po odczytaniu wyroku,  
że;: ze względu n a  odznaki  hop<iroNve, noszo­
ne  na mundurze .  Nvslydzić się inusi  wyroku 
invaliunjąee‘go Opuszczającego gmach sa­
dowy ł-udemdeirfla wilaly l lmny ow'ae vjnie', 
wznosząc okrzyki  na jc'go cześć i obrznea- 
jąe go kwi a lam i.

Olbrzymie uiyleuiy w Stanisławuwsklem-
STANISŁAWÓW, 1. kwietnia. Tel. w IA 

Powódź na obszarze wojeiw. slanisławe.jw 
skiego osiągnęła niebywale rozmiary.  Gale 
kilnniclry kwndralowe peil p,o obu slrnnae'h 
l)nie"Jni są zalane Woela i Iweirzą jedno.  
Wielkie jezieiro. Wszelka akcja ralownieza 
spedzla na nicze*m. ,w'obee ta jan ia  eilbizy- 
mie'h mas śnie'gu i obfitości deszczów



.DZIENNIK LU D O W Y" Kr.

ttlitilkl sukces subskrypcji na akcje Banku poi-
W A R S Z A W A .  I. k w i e t n i a .  1 Pa t .  W ; o - ' J a n k u  ‘s p a d n i e  po i i i oże j  29 p r o c o m .  P o d -  

d , d n a c h  wi e c z o r n y . c l i  z a p i s y  na  a k c j e  B a n  k r e ś l i ć  n a l e ż y ,  że  z n a c z n ą  c z ę ś ć  a k c j i  p o d -  
kn  i n d s k i e g o  p r z e k r o c z y ł y  75 l i r o c e n t  o g ó ł u  p i s a ł y  s f e r y  i n t e l i g e n t  j .  p r a c u j ą c e j ,  a u d z i a ł  
a k c j i .  Nic  w l i c z o n o  w  | o  p r z i m y s l u  g ó r n o -  i r z ę d n i k ó w  p a ń s i w n w  y e h  d o c h o d z ą  d o  10 
śJaiskicgo.  W o h c c  l a k  pfpnyiśltiyi^J) u r o c y u l  C>gó|u akc j i ,
z a p i s ó w  n a  a k c j e  ud/ . i . d r z ą d u  w  a k c j a c h ^  •- — : . . . —

Hieusiępliuiuść Rumunii w sprawie Bessarabji.
w tPDE.Ń. I kwii lilia. ( Bal.). W uzu­

pełnieniu wiadomości o przebiciu  wtzofraj- 
szego posiedzenia delegacji losyj.skicj i r u ­
muńskiej djndać należy, 'że poseł llascanu 
rświadizyl .  że delegacja rumuńska  została 
zaskoczona oświadczeniem delegacji sowi 
ckiej w sprawie Bessarabji .  Gdyby rzad ru ­
muński p r zy p u s zcza łb v l ,  żc delegacja so­
wiecka \yysunie w n ikow an iad i  k w t d j ę  
plebiscylu w Bessarabji .  nie byłby wysyłał 
delegacji rumuńskie j  do Wiednia W o b e c  
złożenia deklaracj i  przez delegację sowiec­
ka. delegacja rumuńska  zmuszona jesl zająt 
.slanowisko wobec lej deklaracji .  Delegacja

rumuńska  slwierd/a.  że w roku 1918. gdy 
wojska ’ rumuńskie  wkroczyły do Bessa­
rabji .  okupacja byku prowizoi yczna, alt' gdy 
później " została proklamowana 1 republ .ka 
bessarabska.  która przyłączyła się do Ku- 
niunji.  wytworzyła się odmienna sytriacja. 
Obecnie nic możt być mowy o wojskowej 
okupacj i  Bessarabji przez Uuniiii j.ę. Plebis- 
c , l, .proponowany,  przez delegację sowiet  kg. 
nie może być pod żadnym w arunk iem  prze- 
pi owadzone . W końcu delegacja r imuińska 
ośw iadcza, gdyby delegacja rosyjska mc za­
jęła innego slanowdska, rzad runnińsk nic 
mógłby koniynuować  rokoiwań.

f  Jnł* obliczać drożyznę
\ i  \ I ! S 7 A W \ .  1. k w ic in ia .  Bal. . l-.mj- 

P o ls k i '  d o w i a d u j e  się,  że p r o j e k t o w a n y  s y ­
s tem o b ł i e z a u ia  d r o ż y z n y  w o a l e  p a r y t e t u  
złota,  czy leż k u r s u  d o l a r a ,  zo s t a ł  z a n i e c h a  
ny.  Ali i i i s lers!wo s p r a w  w c w m ę l r z n y c h  na 
p o d s t a w i e  opin.ji m i n i s t e r s l w a  p r a c y  i o p i e ­
ki s p o łeczn e j ,  o r a z  m m i s l e r s i w a  s k a r b u ,  o- 
św iadta.ylo się za u t r z y m a n i e m  f lo t \ c l i eza -  
s ow ego  o b l i c z a n i a  w s k a ź n  ku A YzroSlu k o s z ­
tów u t r z y m a n i a .  *

Przesilenie państwowe w Juyoslauiji
B E t i i B A D ,  1 k w ie tn ia .  ( Pal.  . Z p o w o ­

d u  o s t a t n i c h  w y d a r z e ń  w  S k t ip czy n ie .  sy- 
Uiacja z a o s t r z y ł a  się. O l i i cga ja  pog łosk i ,  że 
król  u p o w a ż n i ł  Pa s i cza  do  o d n ^ e z c n r i ,  a 
n a w e t  r o z w i ą z a n i a  I zby O p o z y c j a  j e d n a k  
t w ie rd z i ,  żc k r o i  ośw iadczył  Daw idów iczo 
wi  iż ni<e dal  Pa s iczowi  l ak i cg o  u p o w a ż n .  •- 
nia.

nbrady Piastouicdw-
"WARSZAWA, 1. kwietnia.  (Pa l .*  Pi una 

donoszą:  Dnia -ii marca ruzpoGzęły się 
oln aik. zarzadu głów nego slronnictwa PSD. 
Piast. Temalem wbrąd jest organizacja go­
spodarstw w Piskich.

Sprawa por. Haukego.
V. A l ł S Z A W A .  £  m i i rc u  b a l  A\ z w i ą z k u  ze  

sprafc-ą p o r .  W a c b i w a  l l  in k e « o ,  o b w i n i o n e g o  o  z a b ó j ­
s tw o  w p c . ' i ą g u  n a  : d w o r c u  P o d z a m c z e  n ie ja k ie g o .  
U n s K e r n  w y j a ś n i ć  n a l e ż y ,  ż e  p r o k u r a t o r  j u z y  w o j s k .  
.Sądzie O k r ,  n r .  \  1. w e  L w o w i e  p o s t a w i ł  w l a m f e j j  

z y m  s  id z ie  w n i o s e k  n a  w d r o ż e n i e  ś l e d z t w a  s ą d o w  sgo 
p r z e c i w  poi-. W u ebuw ow i  H a n k i  o  lo, że  5, m a n a  li. r . 
n a  t lw o r e u  k o l e j o w y m  P o d z a m c z e  w e  l . w o w i e ,  u d e -  

z o n y  p r z e z  o,so1n; c y w i m ą  L i n s k e r a ,  h a n d l a r z a  k o n i  zc  
Z ło c z o w a  r t ;ka  w Iw a rz ,  u ż y ł  .swej li r o g i  i. s . r z e l i t  do  
l e g o ż  l . i n s k e r a ,  r a n i ą e  go  w  p a c h w i m ; ,  w m u s .ę p s tw ie  
e z e g o  l. in.s tker  w  d n iu  8. m a r c a  z a k o ń c z y ł  ż y c ie .  S y d z ia  
ś l e d c z y  /  t w e z w a ł  w  lej s p r a w i e  . ś w ia d k ó w  n a  d z i e ń  
2-ł. m a r c a  b. j \  Ś l e d z tw o  b ę d z ie  u k o ń c z o n e  w  p i e r w ­
sz e j  p o ł o w i e  k w i c i n i a .

pływy l danin i monopoli.
A Y A IIS 7 A \V A .  1. k w i e t n i .. (A. W .  v, p ł y w y  z  w a ­

ż n i e j s z y c h  p o d a l k ó w  b e z p o ś r e d n i c h ,  o ą J a i  i m o n o p o l i  
d a ły  w  d r u g i e j  d e k a d z i e  1). m .  b i , 087.8,81 li1, zł .,  g d y  
w  d r u g i e j  d e k a d z i e  l u te g o ,  w p ł y w  z leg o  ź r ó d ł a  w y ­
n o s i ł  Ki,3 0 3 .9 8 2  fr. zł .  O b o k  z n a c z n e g o  z w i ę k s z e n i a  
s i ę  w p ł y w u  p o d a t k u  m a j ą t k o w e g o ,  k t ó r y  w  d r u g i e j  
d e k a d z i e  b. m t t l a ł  11 ,778.810 Ir.  zł. g d y  w  d r u g i e j  d e  
k a d z i e  Iu 1 ego d a l  5 ,0 1 0 .0 0 2  f r . ‘ zł. , z n a c z n e m u  z w i ę k ­
s z e n i u  u l e g ły  wszy  a k i e  in n e  ź r ó d ł a  d o c h e : l o w e  s k a r b u  
p a ń s t w a .

.Nie l ic z ą c  w p ł y w u  z p o d a t k u  m a j ą t k o w e g o  w p ł y w y  
z p o d a l k ó w  z w y c z a j n y c h  o p ł a t  i i u a n q p o l i  d a ł y  w  d r u ­
g ie j  d e k a d z i e  m a r c a  20 ,319.01 (i fr.  z ł .,  w  d r u g i e j  d e k a ­
d z ie  lu le g o  z a l e d w i e  p o o u ę  jej s u m y ,  b o  I r a n k ó w  z ło  
ły c h  io,"Ś7:s.o:>o. ■ ' |

P i e r w s z e  d> ii d e k a d y  W m .. . .  l ą ^ n i e  da ty  » . i -  
ż n i t | s z v e b  d m i n  o p ł a t  i m o n o p o l i  ńO, 117.178 fi zł .  
w l c d y ,  g d y  p r e l i m i n a r z  ] n u l ż e |o w y  p rz e s e id  y w a ł  w p ł y w  
z lyeli  ź r ó d e ł  n a  a i l y  m a r z e c  w s u m i e  0 0 ,1 8 0 .0 0 0  fr.  
> t , b e z  p o d a l k u  nći.j. wi 1. i 'J d e k .  w ji łynę l io '  z  p o d a t ­
k ó w  z w . o p t . i l  i | iuoiiiopoli 3 0 .2 7 1 .8 0 2  fr.  zł. w te d y  g d y  
p r e l i m i n a r z  n a  c a ł y  I n a r z e e  p r z e w i d y w a ł  w p ły w l  z  t y  uh 
ź r ó d e ł  w  s u m i e  fr, 2 1 ,180 .000 ,  a w ię c  p r a w i e  o 9 n t i l .  
fr  zł. w p ł y n ę ł o  z • w a ż n ie j s z y c h  p o d a l k ó w  z w y c z a j n y c h  
w ię c e j  w  c ią g u  20  d n i ,  n iż  lo p r e l i m i n o w a n o  n a  c a ł y  
m a r z ą c .

P o r ó w n a n i e  W p ły w u  p o d a t k o w i  i w p ła t  w  p i e r w ­
s z y c h  d w u  d e k a d a c h  m a r c a  z w y p ły w a m i  za  s t y c z e ń  i 
l u ty  w y k a z u j e  s i a ły  w z r o s t  w p ł y w ó w  ,skfcrboaWyeh c o  
ś w ia d c z y  o  z d o l n o ś c i  p o d a t k o w e j  o g ó ł u  i s p r a w n o ś c i  
UiZi^dów p o d a t k o w y c h .

Zamach morderczy w więzieniu
BtrRABl SZT 51. III. Wczoraj  rozpo­

czął siu lulaj proces przeciw 7 studentom 
/  obozu nacjonalistycznego,  oskarżonym o 
zbrodnię  spisku przee:\v kilku u filistrom 
i wielu wybitnym osobislośrmjm |>olilyez- 
nyim. PrzebyAYajacy w areszcie od czasu <>d- 
kryieiti spisku studctil Molea jiojirosił oine 
gdaj o przybycie do kaneelarji  więziennej 
byłego kolegę Yernu eseu, do ktorego oddal  
7 strzałów rewolwei-ov,' \eh. raniąc go cięż­
ko. Pr/yczyini  zamaclui by la zemsta ponie­
waż Ycrnieeseu swetni zeznaniiuni przed sę­
dzia śledczym zdradził spiskowców.

D yrek lo r  wiezie ira  został suspeiiflo-
w a n v . .

I ' r o f  d r .  / { y s z a r t l  (u i i ł s z t / i i i rc .

Kultura religijna do Odrodzenia.
Jeśli mówimy o i i l igj i  każdy myśli 

mimoAYoli o kate.ebiżmie i o bildji Pie/.y 
/  la. i iuski  eliydża j tszcze koseiól i kaza­
nia lo znaczy. ż« dla nas religja jesi 
już ezemś przet lnibdowem. jakiemś za.ię1- 
euni .  w  któjcni serce nasze bierze udział 
l y l k o  waru.nkoAYy Nie zawsze lak jednak 
by to Były chwile,  kiedy śmieszne wprosi 
drobiazgi mogb rozniecić namiętnolści re­
ligijne i (fanatyzjii. Znamy przecież jmezajki 
snkly | )rawoslawnej  ISaskolników. którzy 
Iwierdza. ż.e należy imię .Ti zusa ]/isać 1 sus. 
a nie .lisais, Ldla łej pisowni, dla lego bledu 
ortograficznego innieli umierać i po-bosń 
na. jokrulnit jsze prześladowaliia.  Z prze­
szłości kahiliCyzmu opojwiada nam ś\\. Hie­
ronim i Augustyn, żc w  i i 5. wieku po 
(.Irycstusie ko‘bi( ty z ludu kupcy dysptilo- 
wali nie P Iko o doginataeb katoiii kiwi. i 
tajemnicy św. rl rójey,  o podwójnej  nalurze 
Jezusa,  lecz lakżc o właściwej myśli t r u d ­
niejszych miejsc p isma .świętego Między' 
innemi opowiada Hicroniny iak przekupki 
rozbijały sobie głowy-, ponieważ jedne 
Uwicrdziły, ze j oślimi dkjądfl cień jno ro -  
kowi Jonasz()Wi Jyyla dymią. :i drugie, że 
łiiuszczem.

W sam ych  czasach Odrodzenia byty  p o ­
dobnie  namiętne  dyspu ty  o dogmacie niepoę 
kalanego poczęcia Maiki Boskiej,  ppmiędzy 
ludem, slojącvm ]>o stronie Prnnciszkanow, 
t ironiayycli tej oninji,  a Domin ikanam oll-

rziiea.ia.ey ani ja., d y s p u t y  te d o p r o ś  a d z i l y  
m e l y l k o  w  k o ś c i o ł a c h  d o  sc en d r a m a t y c z -  
nye i i ,  iezy raczej  drastyre z n y e l i .  ,'I ak n. p  
D o m i n i k a n i n  w  ■ ka za n iu  o tej o p i n i i  d o ­
w i ó d ł  pr z e z  ,,przednią*  c z ę ś ć "  P r i o r u )  d z ie ł  
\ r y rs l o le ] c sa ,  żc la k n  d o g m a t  sprzcciAvia s ię  
r o / . są d k im  i ; ale p o  j e g o  ka za n iu  w z i ą ł  go  
olbi  zYim l -ram iszk m i n ,  w  s w o i c  r ęce ,  jto- 
l o ż \  1 go p o p r z e k  k ol an a ,  p o d m o s l  mu  su-  
k m n ę  i p o w i e d z i a ł :  , . D o b r z e ś  d o w i ó d ł  przez  
. . ])rioi-u'( A r y s l o l e l e s a : a le  ja  ei teraz  d o w o ­
d z ę  pr z e z  t w o j e  , , p o s t e r i o r a “, ż.( n ie  m a s z  
,.raefji'‘ i ziaiezął igo bit', w  c / . em lud m u  d z i e l ­
n ie  p o m ó g ł ,  lak.  ż.c o b r o ń c a  zdroAYego ro-  
zu in u  lu d z k i e g o  l e d w i e  ż v w  t iszedl.

'ł
Były lo Avięe czasy kiedy religja była 

nie lylko sprawą urzędowa, i ofejćfczajolwą, 
ja ką  jest teraz, lecz spraw ą wybitnie ln- 
t lową i ^tsoliislą. si)i;aWą serca i namięlnoć 
ści. \ \ r lytcb ,lylko czasach można mówić  o 
jakiejś kulliirze rel igi jnej :  w  inny tb  cza­
sach mamy tvlko jirzeżytki lej kultury,  aż 
znowiiż jak s geniusz religijny,  jakich Avielu 
inialy właśnie wrieki śiaslnie |)otrafi dosto­
sować mar lwe  formy <lo żywego rozwoju,  
polrafi rozniecić za iiomoiii nowego bas la
i nowycli iiieałów ogień entuzjazmu rei u 
gijnesfo prawie  zagasły. W  ten więc sjiosób 
epoki najwyższej kultury religijnej są nic- 
rozenya ln ie  ląi zonę z wyslapieniem wvbit- 
11y( b bidz.i, gloszącyi b nowi; ideały, nową 
naukę irrae-jomilną, wedle pojęć wiasnej 
duszyj. i p r z e ż y j ą  -  ale (co bardzo charak-  
t e ry s lyczne ) nigd.v nu  przemyślaną |)rzez. 
nieb sanęycb. lecz dopiero przez, liez.n ow

i zwolennikÓA' Bo religja lo nie spi awa r o ­
zumu, lecz sei ca i uczucia. Oni leketAvażvli 
naukę  i [rozum ‘czas'“m nawet gardzili nie­
mi : faklem je sy  że Buddba.  Sokrates,  Jezus 
nie n i “ pisali, a przecież lo najwięksi  chyba  
ludzie, klorzy zainicjowali,  czy reprezen to ­
wali i nowe p rądy  kulturalne,  tobejnnijace 
swial  cały.

Dzisiaj chciałbym ay - k a z a ć  ź r ó t l l a  re i i -  
gji i rel igijności  cjmki .Odrodzenia. Epa'kę 
tę <-harakterATzuje p o d  Avzględem rel ig i jnym 
r o z ł a m  w  ó A Y C z e s n ( ' j  j e d n o ś c i  l d i g i i n c j :  z 
j c < l n c j  s l r o n  ‘ k a t o l i c y z m  z d r u g i e j  p r o ­
t e s t a n t y z m .  A l e n  s j i o s ó l )  ujawni ł  s i ę  także 
z e w n ę t r z n i e  l e n  r o z i a m  i s t n i e j ą c y  a v  d u s / v  
każdeg > czł tw izka  ÓAvczesnego, przeciwr.  ń- 
s ! a v o  m i ę d z y  s e r c e m  a r o z u m e m ,  u c z u c i o m  
a A v i e d z ą .  I b - o l c s t a n c i  p o s z l i  za r o z u m e m ,  
kaloliey z a  s e r c e m  ; o c z y A Y i ś c i e  j i r o l e s l a n -  
tyzm aby p o z o s t a ć  r e i i g j a . .  p o c z y m i l  duże 
k o n c e s j e  n a  r z e c z  u c z u c i a ,  i z d r u g i e j  s t r o ­
ny kalolicyzm laby z b l i ż y ć  s i c  znowu d o  
s ł u s z n y c h  AYyjnagań l u d z i  n o A Y O c z e s n y c b .  
p r a A c i e  j e s z c z e  Avięks/c koncesje n a  r z e c z
i ozuunli.

AY ten s|)osób można  jio części z rozu­
mieć, dlaczego protes tantyzm głównie ma 
ZAYolenników u. Ii hIóan g e r m a n ,skieti i pól- 
noenycb.  odzmczającyich się ścistem A\yra- 
chowaniom zimnym rozumem i glęliokitui,  
nic prędko ujawnia jaeem się iiezu<-i‘'m ; na- 
tobiiasl kalolicyzm m a  zAvolennikóAV u n a ­
rodów r omańskicl i i slowiańskii b,

(C. d n.).

\
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W niedzielę dnia 6 kwietnia o eodz. 12-ej w  południe odbędzie się

Poranek kinematograficzny ™  MARYSIEŃKA
wyświetli wztu 
szający dramat  
w 6 akt. p. t . :

* * *  AA V A * A W V g  ~1 A l a  * * W Ł *• M III W lift ■ AU

Cierpienia Kobiety
"" . I jej tragiczny los = =

diaz
doborowe

uzupełnienie.

Odparcie ataku Ra 8 godz. dzień pracy.
Wezwani do W arszawy przez Miii. P a i- 

cy przedslawieiele Zw. górników i Rady  
Zjazdu przemysłów rów górniczych nawią ­
zali rokowania.

Przemysłowcy.  wysunęli  żądanie, obniż­
ki plac  s tyczn iowych  o 1(5 i pół  proc., albo 
rozłożenie tej obniżk po połowie na m a­
rzec  i Ikwiecień z w arunk iem  przedłużenia 
dnia  pracy

Przedstawiciele górn ików po długich

largach zgodzili sit- ostatecznie na obniżki; 
p łac  o 8 i p ó ł  proc. na marzec,  odrzuca jaj’ 
kategorycznie  zadanie przedłużenie czasu 
pracy,  oraz dalszej obniżki plac w kwietniu 
ze wzglądu na  tendencję zwyżkowa, cen 
ar tykułów pierwszej potrzeby.

P rzem ysłow cy  wycofali żądanie p rze ­
dłużenia czasu pracy, obstaja.c je dnak  przy 
żądaniu obniżki p lac  o 10 proc  na marzec 
i 8 proc.  na kwiecień.

Kryzys w przemyśle metalowym.
.sytuacja przemysłu metalowego w  Pol- 

»ro, n icwykluczając ciężl ego przemysłu  
Górnego Śląska jesl krytyczna,  na  co skła­
d a  sie zan ik  wywozu i konkurenc ja  z tań­
szym towarem zagranicznym. 1

Gdy ]w> bezbrzeżnej  dewaluacji  w oslal- 
n ic h  mies iącach  ro k u  ubiegłego m a r k a  pol­
ska w  połowie stocznia r. b. uległa stabili­
zacji, ceny k ra jow ych  w y ro b ó w  meta lo­
w ych  prześcignęły o cale niebo ceny w y­
tw orów  zagranicznych co ul adniło do resz­
ty możność zbytu

Produkty zagraub-zue byłyby rz'-cz p ‘ u- 
sla jeszcze o wiele lańszc, gdyby nie ociiro- 
lia celna, k ló ia  jesl  właściwie o c h ro n ą  kie­
szeni przemy słoweówr a nie przyczynia  się 
ani do wzmożenia produkcji  krajolwej ani  
tern mniej  do /mniejsz t  nia drożyzny w 
kraju,

Gorzej jest  ze sp raw ą  eksporlu.  Gór­
nośląski  przemysł  l iutmczy znajduje ,  się 
obecnie w położeniu Irudnem, gdyż <jjtbsht- 
giwany przez niego Lereu ry n k u  niemiee- 
kiego w\-..uwa mu się prawie zupebuc  z 
rąk, tern szybciej,  że spadek f r a n k a . f ran­
cuskiego stworzył  dla przemysłu  tamtej­
szego korzys tną konjunklurę.  i huty  lotu- 
ryńskie  zwłaszcza, k o n k u ru ją  obecnie ko­
rzystni:- na rynku niemieckim Żelazo bul  
lotarynskieh mimo poważnych  kojsź to W 
transportu  aż na  Górny Śląsk niianiccki 
kalkuluje się taniej od żelaza górnośląskich 
hut  iiolskiih,  chociaż żelazo z Górnego 
Śląska przechodzi  do Niemiec bez obciążi - 
n ia  cłem, eo odpowdada na tohinę równo- 
w a i t o ś a  ‘20 m a re k  złotych. Różnica ecu 
krajowy cli lnil poiskicb w  s tosunku  do cen 
za żelazo sztabowe i handlowe,  Względnie 
walcowane niemieckie,  przekracza 1 GO fr. 
złotych,  c</ uniemożliwia w  konsekwencji 
wywóz uh tylko do N lemiec, lecz fakżo do 
Au Stęp, Rumun ji, a na odlogh jiszyck. r y n ­
kach grunt  (Ilu żelaza polskiego zaniki na 
razie zupełnie.

łfif konsekwencji  żelazo lud polsku h  mc 
ka lkulu je  się i dla przemysłu krajowego

przetwórczego,  letniego wy r o b y  dzięki a n a ­
logicznym w a ru n k o m  ,są juz i  t a k  za drogie, 
a przy obecnym sianie cen hutniczych,  po 
p rzeprodukow aniu  nic zna laz łby  ani  we­
wnąt rz ni n a  zewuiąlrz zbytu.-,J\ >ylyczną 
syduację liulnicLw a górnośląskiego i b. k o n ­
gresówki pogarsza  jeszcze im p o r t  żelaza cze­
skiego, które mimo cła kalkuluje się ko­
rzystniej  i poczynią ki aj nasz zalewali.

H u ty  żelazu ograniczyły  prm iukc je  do  
tr zech  an i iu> tygodniu,  również  przeiwórr  
i zy przemysł  żelazny i metalowy p rz e p ro ­
w adza  w  dalszym Ciągu redukcję, pracy i 
produkcji .

Ze sfer przemysłu hutniczego zwróco­
no się. do  rządu  o daleko idącą pomoc,  a 
zażegnanie obecnego kryzysu widzą one w 
zupełneni  zniesieniu poda lku węglowego, 
w prowadzeniu  specjalnych ulg ta ryfowych  
dłu Inni żcla/.nycni i żcliazołomu, wprowadza­
niu w y ją tkow ych  l iuy i  iia wywóz wyrobów 
zagranicę,  udzieleniu kupiecłwu kilkumie­
sięcznego kredytu  dyskontowego dla umoż­
l iwienia zb^bu na  r y n k u  wewnętrznym, za­
pewnieniu  przemysłowi  dostawy i zamówień 
rządowych.

Oczywiście, że wśród  postulatów me 
b r a k  Leż żądania w kie runku podnie.siemu 
wydajności  p r a c y  robotniczej  przez p rze ­
dłużenie god/in  pracy i Wprowadzenie sy­
stemu prac premjowy-ch.

OharakleiystycziiC jest, że w ehwilaeli 
przełomowych przemys:owcv dom agają  się 
ofiar  lak od skarbu jak  i  ronojlników. Kry­
zys z ma łymi  w yją tkam i  moznaby zażegnać 
sposobem Jalwym. Trztba-** żeby przemysł  
zmienił sposób kalkulacj i :  W rub ryce  zy­
sków postawił tylko takie, po/ .yi j i,  klorehy 
mu pozwoliły uczciwie żyu a nie n a d u ży ­
wać Gdy- jedni z p racy  m a ją  zaledwie na 
chleli inni w yzyskując  tę pracę nie musza, 
mieć nu zbytki '  ie można  żądać oJKtp' od 
innych,  gdy się samemu tych ofiar  nie 
spetnijo.

Wielka klęska powodz:.
W ARk/AW V, 1. kw ietnia. (La l Dzien- 

niki podają,  że w- Gieehoeinku woda pod­
niosła się do wysok-olści trzech metrów po­
nad poziom normalny,  zalewając c a ł ą  nizi­
nę ciechocińską,  z wyją tk iem Tężiń i\ ulir- 
liausu i kokciola. Struły dotychczas nie ob ­
liczone. Dziś woda  podmo|sln się o dalszych 
9 cm. i dalszy p rzybó r  jesl. spodzi;wany. '

WARSZAWA. f jkjwielma,  (Lal.j ,  Lisimi 
d o n o s z ą - \ v mieście odbywa sic l ikwidacja 
akcj i  rządowej przeciw powodzi.  Natomias t

wysuwa się na  ezolo praca społeczna komi­
tetu Gzcrwonego Krzyża, który wysyła do 
zmszezoiych  okolic żywność.

W ARK ZA W A, 1. kwietnia. (Pal.). Na te­
renie województwa warszawskiego znajdu je 
się pod wodą blizko 1(10 kim. kwadraloS 
wycli. Wylata nielvlko Wusla. ale także euly 
szereg jej dopływów i rzeczek, oraz jezior. 
Straty ogromne.  Ogrodow izny i j a r / v n v  
zniszczone.

Sprau/a lamachu na tor Kolejou/y.
WILNO :w 111 AW; Śledztwo w 

spraw-i( zamachu na tor kolejowy na 10 1. 
108 km. TuoaotL  ‘ Dukszly,  dal pomyślne 
wyniki.  Sprawców zamachu ujęto i odda­
no do dyspozycji  władz sądowych.  Dozor­
ca drogowy, który pierwszy sp< strzeg! nie­
bezpieczeństwo otrzymał pochwalę służbo­
w ą i nagrodę pieniężną za wzorowe wy­
pełnienie obowiązku.  -

Strejk w Londynie zlikwidowany.
LONDYN, 1. k w i  dni. La Slrejk 

pracowników" tramwajów-' eh w Londynie 
został zlikw idowany, i Pracę podjęto dzis 
rano.

Wielka katastrofa w Hiszpanii
PARYŻ, .'U, 111 (Lal. „Lc . lou rna !1 

donosi z Seyilli. że na rzece Guaclal-(|uivir 
zawalił  się most przez który przejeżd/al  
autobus i na którym slaiy setki osól). juz  - 
gladający-cli się powodzi Wyiowdońo 99 o- 
sób zabitych i około 50 rannych.  DDkbidna 
liczba ofiar  nie jest dotychczas ustalona.

Kongres pod hasłem; Precz z  w o jn ą !
„Międzynarodowa Liga Kobiet dla pokoju i 

wolności14 w tym roku wyznaczyła jako miejsce 
zjazdu Waszyngton.

Na kongre«re będzie omawiana między innerni 
kwestja, którą sformułowano w ten sposób „Co 
uważa się w dobie obeenpj za złe i o ile obwinia 
się o to zło traKlaty pokojowe, zawarte po wojnie 
światowej ?“ Zapytanie to zostało rozesłane w for­
mie ankiety do wszelkich kół pracujących umysło­
wo czy tizycznied

W  sprawie pokoju kongres pizygotowuje na 
w.olką skalę propagandę w śtanacn Zjednoczonych 
Ameryki Północnej. Wszystkie przybyłe z całego 
sw ata  uczestniczki kongresu są uproszone o wy­
głoszenie szeregu przemówień na rzecz pokoju we 
wszystkich miastach Stanów Zjedn. s

Z górnika przedstawicielem króla.
Czdonek parlamentu  angielskiego z ra ­

mienia stronnictwa prary ,  James  Rrown. 
był do ui-edawna w jednej ze szkockich ko­
palni węgla sk rom nym  górnikiem, który 
zdobył ■wykształcenie, dzięki gorl iwemu u- 
ezęszczaniu do szkoły wieczornej,  u t rzym y­
wanej przy sk romnym koćeiółku jego wioY 
ski rodzinnej Obeenie jednak R row iL o-  
trzymal nominację na lorda wysokiego ko­
ni sarz a jenera lnego zgromadzeń)a kośeiula 
szkockiego.

Rajką w proś ,  wwdawae się może la 
zmiana radykalna  w życiu niedawnego gór­
nika, mieszkającego dotychczas z rodziną 
w skromnej  chacie, za która placu nie wię­
cej, niż 10 funt. stert, komornego rocznie, 
jako bowiem lord wysoki  komisarz, na zgro­
madzeniu dorocznem kościoła sz.koekiego. 
zamieszka w apa r t am en la rh  królewskich na 
zamku Holyrood.  jeździć będzie w galu-wej 
karecie królewskiej  i przyjm ować na po­
s łuchaniach  urzędowych wysokich doslej  
nikow dimliowuyeh i świeelaeli. a warty* 
wojskowe muszą m u  oddawać  honory mo­
narsze. '

A rozmow u 'z dz ienh ikarzam',  nowy 
jen lord, a zarazem członek angielskiego 
s tronnic twa socjalistycznego, wylicza z nai­
wnością. niemal dziecięcą splendory nowego/ 
swego życia, zaznacza je dnak . ' że z. inrerza 
mieszkać na zamku Holyrood tylko przez 
kilka tygodni, resztę zaś roku spędzać bę­
dzie w skromnej swej chacie górniczej

Czy tafcie Dziennik budowy.
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J \ [ o w i i u j  z  d n i a .
Lwów, 2 kwietnia

REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE.
Ś ro d a  o  £ p d / | .  7 P r z e d s t a w i e n i e  k o l o n j i  f r a n c u s k i e j .  
O z w a r l e k  o  g o d z .  7 „ P t a k  u b o u .  m  i r e .  w a ż n y  . 
P i n l e k  o g o d z .  7 „ F a u s t "  ( g o ś c i n n y  w y s i l i  A d y  

J a n o w s k i e j ) .

REPERTUAR TEATRU MAŁEGO, unca Gródecra 2 b.:
Ś ro d a  o  g o d z .  7 „ Ś w i d e r e k 1'.
C z w a r t e k  o  g o d z .  7 „ B ę b t y i " ,  k c m e d j i  \ c l ) c r a  

p r e m ie ra ' ) .
P i ą t e k  o g o d z .  7 „ B ę b e n "

REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI, ulica Slonecina.
Ś r o d a  o  g o d z .  7 , , ' i k a d o  
C z w a r t e k  o  go,Iz . 7 „ l l a j a d e r a *
P i ą t e k  o  g o d z .  7 , ,1 'n c .cp i i ta  '

  * * • •
, Tł ATR ŻYDOWSKI dyr. S. GIMPEL, Jagielloraka 11.

W ś r o d ę ,  o  g o d z  7 .3 0  wie.cz „ P r o c e s ,  K a s w i n a '  . 
YY e c z w a r t e k ,  o  g o d z .  7 .50  w ie e z .  „ D e z e r t e r  .

REPERTUAR b UIRa KONCERTOWEGO M. TUEKKA:
P i ą t e k  l k w i e t n i a :  H e l e n a  L i s i c k a ,  [ p i a n i s t k a  
W t o r e k ,  8. k w i e t n i a : ' K w a r t e t  c z e s k i  , , S e v e i k a " .

- • ” " 2 9 2  2

liiŚ (Y Y T.R S Y TE T  I.UDOYYY Y Y ykl .uh  D r .  p r o f .
*  S t a n .  Z a k r z e w s k i e g o

C z w a r t e k ,  i!, k w i e t n i a  „ R o k  k a l . . s t r o t v  (I( i48 

c z y ś ć  II.
S a la  b i s t f t i A i  T e c h n o l o g i c z n e g o ,  iii. _ h o u r l a r d a  a 

P o c z ą t e k  o  g o d z  7 -m e j  w i e c z o r e m .

VYIEC.ZOR.-iM! s  d l  E C H U  I l i U  M O R I  , b ę d ą  w * * v -  
ł l s t k i c  p r z e d s t a w i e n i a  d o s k o n a ł e g o  „ R y b n a "  v\ T e a t r z e  
My h m .  ( d o w n a  r e p r e z e n t a n t k a  .sz tuk i  Z. Ł o z i ń s k a  i 
' •a ie  je j  o n g c z a n i .:, pO I u t u i e j j ę ln ą  r ę k ą  r e ż y s e r a  O k o r -  
n i e k i e g o  o d b y w a j ą  o s t a tn i e  p r ó b y ,  k tóre ,  i d ą  d o s k o n a l e  
l ak ,  ż e  c z w a r t k o w a  p r c m i e i a  z a p o w i a d a  s i ę  jak  n a j l e ­

p ie j-
C O s i . i . W Y  W Y S T Ę P  ADY .1 YNOYY S K I !  i.l YY' p i ą ­

tek ,  W y s tą p i  \  l e a l r z e  \ \  i e l k i m  b a r d z o  d o b r a  ś p i e ­
w a c z k a  V J a n o w s k a ,  k t ó r a  n i e b a w e m  ś p i e w a ć  Irydzie 
w  W a r s z a w i e  p a r l j ę  M a łg o rz a ty  Z-azmu zy ć  n a l e ż y ,  
że o b s a d a  „ F a u s t a 1’ b ę d z i e  p r a w i e  z u p e ł n i e  n o w a ,  
g d y ż  F a u s t a  ś p i e w a  p .  k w i a i k o w s k i ,  M e f is ta  p. Z o p o l l i ,  
S i e b l a  p .  PueJi  d s k a .  N i e o c e n i o n a  K a s p r o w i e z o w a  g ra  
t lav  i i i y j s z ą  s w ą  r o l ę  D y r y g u j e  p .  S t a d l e r .  C z y ś ć  d e ­
k o r a c j i  b ę d z i e  n o w a .  D y r e k c j a  m i m o  g o ś c i n n e g o  w y ­
s t ę p u  p ó ł  t e a l r u  p r z e z n a c z y ł a  j i a  b lo c z k i  a b o n a m e n ­
to w e

,,MY.ŚL‘ \ n d r c j c w a  P o d  k i e r t i n k i e n .  p .  Ż y tec*  
k i e g o  r o z p o c z ę ł y  s i ę  p ró b y  g ł o ś n e j  s z t u k i  r o s y j s k i e g o  
p i s a r z a ,  k l ó r ą  w  P o l s c e  p o  r a z  n i e r w s z y  w y s t a w i  
n a s z  T e a t r  M a ł y  i

P R Z E D S T  Y Y Y I E M L  P O P U L A R N I - ; ,  W  n ie d z i e l ę ,  
(i. k w i e l n i a  I). r .  w  T e a t r z e  W i e l k i m ,  p o  r a z  o s t u l n i  
ś w ie l n a  k o m u i j a  F r e d r y  „ D u m y  i b u z a r j “ . \V p r z e r ­
w a c h  k o t i c c n  o r k i e s t r y  B r a c i  C b e r t y n ó w  p o d  b i t n i ą  
p  W t ó T y k t .  P o c z ą t e k  o  g o d z  5.5(1 p o  ]K>ł- B i l e ty  p o  
c e n a c h  z n i ż o n y c h  d o  n a b y c i a  fw Z w i ą z k u  T e a l r ó w  i 
C h ó r ó w  YYłośc. ul :V |ick irw u  „a  I. 2(5, i w  K s i ę g a r n i  
L u d o w e j ,  u l .  S z a j n o e n y  I. 2 1

I I YI I .  i I I .  O T T  WY O W A  g r a j ą  w  Z w i ą z k u  
M u z y k ó w  w  n i e d z i e l ę ,  (i. k w i e t n i a  4 9 2 1 .  P r o g r a m y  
n a b y ć  m o ż n 1 w  k a n e e l a r j i  k o n s e r w , i l o r j u m  o d  9  1
« o d  ii f i  ,

W I C C Z D R  A U T O R S K I  B o l e s ł a w a  D a n a ,  J t i l j a n a  
P r z y b o s i a  i J o z e f a  S t r e i c h e r a ,  w s p ó ł p i  a c o w n i k o w  
„ Z w r o t n i c y "  > s ł o w e m  w z . ę p n e m  K a z i m i e r z a  B u k o w -  
^ćic^ot i. r fecylac . jam i R e n y  HeLwjig i I .M arjana  P e l i ń ś k i y -  

g o ,  o d b ę d z i e  s i ę  w p i ą t e k ,  1. k w i e t n i a  o  g o d z .  8. wie.ez. 
,w s a l i  I n s t y t u t u  T e c h n o l o g i c z n e g o ,  'ul. B o u r l a r d a  I. 
5 . R i i e t y  w c z e ś n i e j  d o  n a b y c i u  w K s ię g a r n i  O ś w i a t a " ,  
A k a d e m i c k a  1. 8

N O W A  W Y S T A W Y  YY T O W .  S Z T U k  I T E K N  
U b ie g łe j  n i e d z i e l i  o t w a r t o  w T o w .  P r z y j .  S z tu k  P i ę ­
k n y c h  w y s ta w ię  p r a c  L u d w i k u  M i s k y c g o ,  -A. R o m a i r a  
( K a w e c k i e g o ) , ,  J o a c h i m a  W e i n g a r t e n u ,  o r a z  w y s t a w ę  
b i e ż ą c ą  o g ó l n ą .  U d z ia ł  s f e r  a r t y s t y c z n y c h  b y ł  o g r o m n i e  
l iczny  O b s z e r n i e j s z e  s p r a w o z d a n i #  z a m i e ś c i m y  n i e ­
b a w e m .

S A  P O P R A W Ę  W I K T U  N A  ŚYYllyTY N a  w c z o  
rajszeni poelzdzentu m agistratu uciiwaipno wyasygno­
wać 150 milionów na polepszenie W iktu w czasie nad-

chortzącY i.n  .swiąi p r e n e n d a  ju....oiii zak- u d u  ś'w. ł.n- 
z iu „ u ,  i f i j f  m i l .  z a k ł a d o m  p i z y  ul B i l i ń s k i c h  i p r z y  
u l .  Z b o r o w s k i c h  i 15(1 m i l .  Z i k l a d o w i  .sierot p r z y  ul . 
K u d c c k i c j .  1

I Ś O N S E N S Y  N A  H U D O Y Y E D O M Ó W  . Y \v , . . .n i |  » y -  
d a n o  k o n s e n s y  w  j n a g - s l r  icite u a  o d b u d o w ą  k a m i e -  
ijlcv p r z y  u l .  B ó ż n ic z e j ,  n a  u .u lb d o w .ę  d w ó c h  p i ę t e r  
p rz y  ul . -L w ie j  i n a  b d o w ę  o f i c y n y  j c d n o p ię t l - o w e j  
p rz y  ul. I .e g jo n ó w

K U R S Y  W A L U T  1 A K  C U  P R Z E  vl Y 8 L O W Y C . i l .  YY 
w o l n y c h  o b r o t a c h  v e  L w o w i e  ■ w c z o r a j  p ł a c o n o ,  d o ­
l a r y  9.251, 9.21)0, k a n i u l .  8 .800  -  8 .850 ,  k o r .  feze.sk:
2 0 0  —  205, le je  (i 10.500, Ir. ( r a m  .2 0  CIO,
s z w a  je. 1.000 1.4520, f u n ty  10 ' 11.009 ty s .  '

P K k P  p ł a c i ł a  d u l a r y  d o  9 .2  to, k a n a d  8 .870 ,  I r  
f r u n c .  502, Jiclg. 592 ,  szwaj-C 1.595, fu n ty  5 9 .1 5 0 ;
f b y  .591, koi-, c z e s k i e  202, „ u s l r .  12)1, 1 g r a m  c z y s t e ­
g o  z lo tu  fi. 115.709, s r e b r a  174,800, 1 r u b e l  z lo ly  1. 38 
tv.s. s r e l i r n y  5 .'J<10, I k o r  z l o | a  1.805,  s r e b r n e  729 ,
1 f lo r .  zliCic 1.097, s r e b r  912  d u k a ł  21.051 l y s 4

N a  g i e ł d z i e  w a is s z a w p k ie j  p t a r o n o : d o l a r y  9 .250  
— 9 .550, I r .  I r a i u .  >17..5)0, Ir. s z w a j c .  184 5750
1052500, m i l i o n o w k e  950  ly s  ' 1

A k c je  m i a ł y  t e n d e n c j ę  w y b i tn i  / . n i ż k o w ą  lJła -  
( .uiio : ( . l io d i b ó w  o d  18.100, C.egie lsk i  2 .100,  Ó niie -
Lów 2 .700, O i k o s  15 (nil), P a r o s  o z y  1.525, P e z e l  9 5 0 ,
.'Pol. n a f l ą  1.875, P p l .  i o w .  b u d .  500 ,  S i e r s z a  g ó r n ,
22 .000 ,  T e s p ,  22 0 5 0  Z ie l e n i e w s k i  10 .750 ty s .

( '.LNY Z B O Ż A .  N  i g i e łd z i e  z b o ż o w e j  w e  Lwiu,- 
w ie  c c . .y b e z  z m i a n y  p r z y  s ł a b y m  r u c h u .  N o t o w a n o  
b e z  t r a n s a k c j i :  p s z e n i c ę  5 0  *59 .000, ż y t o  19 .500 —
-— ,21 >00, j ę c z m i e ń  17 .500 25.000 ,  o w i e s  20„)00
22.,>00 ty.s. m k .  ,

„ D O B R O C Z Y N N Y  * Z Y K ł .A D  ; P R Z i ś M  Y S ł .O W  Y.
Pjv.\ ul. P a u l i n ó w  , Uj i s ln i e j e  „ l a b r y k a "  cuk ierków - '  
, , I - 'o r lu n a ‘', , w  . k tó re . ,  zatr i iu l.n ia  s i ę  o u  8. rano ,  
d o  8. w ic p z .  i n a ł o i e l n i e  d z i e w c z ę t a ,  a p ł a c i  s i ę  im  po.. .
1 m i l .  d z i e n n i e .  Ylożeby i n s p e k t o r a t  p i a c c  z a i n l e r e s p -  
v a l  s i ę  lą  j a s k i n i ą  \ v y z y <# u

O P ł .A '1  Y I K A R Y  \ . \ K L A D f l M ' .  ]> R Z L Z  M A O l-  
S E R A T  i YY' m y ś l  resk iy y p ln  jii i n i s l e r j a l n e g o  k o m i s j a
m a g i s l r a e k a  i i s t a n o w i t a  w c z o r a j  r o c z n e  o p ł n h  o d  sa -  
m o c h o d ó n  p o  1 f r a n k u  z l o l y m  o d  k o n i a  m e c h a n i c z ­
n e g o  i p o  2 f r a n k i  od  k o t a  o  ż e l a z n e j  o b r ę c z ’, i J a k ą  
•samą o p l a l ę  o. l j e d n e g o  k o n i a

U k a r a n o  d w ó c h  p r o b o s z c z ó w  za  w a d l i w e  w y s t a ­
w i a n i e  m e t i y k  g r z y w n a m i  p o  20  fi z)

9 w ł a ś c i c i e l i  o h l e l ó w  u k m a i i o  za  n ie  w p i s y w a  
n i e  go.st i d o  ik s iąg  g r z y w m u u i  o d  3 .8 0  d o  501 .70  f r  I 
z ło ly c l i  U k a r a n o  ' 00  g o s p o d a r z y  d o z o r c ó w  d o r o ż  
k a r z y  i : | .  d. z a  • pi-ze.stję]>stwa s a n i l a r u e ,  g r z y w n a m i ’ 
Ed 1 d o  10 m i l i o n ó w  m a r e k .

Z Y ( i l \ I O N Y .  A n n a  Ma1vs, ż o n a  z n r o b n i k a ,  z a ­
m i e s z k a ł a  n a  B o g d a n ó w  cc, d o n i o s ł a  p o l i c j i ,  że  29 z. n i ,  
15- l e tn i  s y n  je j  J a n  W y s z e d ł  d o  szkojty i p r z e p a d ł  b e z  
W ieśc i .  Z a  d w a  d n i  z n a l e z i o n o  j e g o  k s i ą ż k i  s z k o l n e 1 
p o d r z u c o .n c  w  b u d c e  a k c y z o w e j  n a  ro g a t c e  J a n o w s k i e j  
D o n o s z ą c a  p o d a j e ,  że  z a g i j i i o n  b y ł  d o b r y m  u c z n i e m  i 
n ic  m i a ł  p o w o d u  o p u s z c z a ć ’m <im u . r o d z i c ie l s k ie g o .

i Z A M a O I I  S m IO B O .IC Z Y  NA C M K N  I A R Z U  .iA- 
N O Y Y S K IT I  YYczoraj w p o ł u d n i c  p r z e c h o d z ą c y  g r a ­
b a r z  u j r z a ł  l e ż ą c e g o  n a  g r o b i e  m ę ż c z y z n y ,  c w i e k u  o-  
f  o ło  0 0  la l .  Z a w e z w a n y  le k i l r z  P u g o l o w i a  r a t .  d r .  
(Graf p i z v b y l  n a  m ie jscy ,  i, d e s p e r a t a  w  s p i n i e  u i e p r z y  
l o n m y m  p o le c i t  o d w i e ź ć  d o  ,.szpitala. Z d o k u m e n t ó w  
z n a l e z i o n y c h  p r z y  n i m ,  o k a z a ł o  sfy, że  b y t  to  J a n  
P„ m e c h a n i k ,  z a n i i e s ż k u ł y  p r z -  ul D c k i e r l a  I. 1-1. I’o- 
W o d u  z a m a c i m  s a m o b ó j c z e g o  n a  r a z i e  n ie  u s ta lo n o ' .

G A R D Z Ą  T O W A R A M I  M o z e s  R o .s e n ic ld  d o n i ó s ł  
p o l ic j^ isże  n i e z n a n i  s p r a w c y  w ł a m a l i  sfy d o  j e g o  s k  lep i  i 
p r z y  ul.  ł.uka^i,ńs,k:iieg.<. i s k r a d l i  98  d o ' a r ó w  i 100 [mil 

‘ m a r e k ,  n i e  r u s z a j ą c  t o w a r ó w .

i O K R A D Z I O N Y  t . L N L R  Ył YY p o c i ą g u  z d ą ż a j ą ­
c y m  z  K r a k o w a  s k r a d z i o n o  g e n .  H u b e r t o w i  L a m e z a -  
now d  2 w ilizl  i z  g a r d e j i ^ b ą  i p r z y l ; o r a m i  t o a l e t o w y ­
m i ,  o r a z  p o r t f e l ,  z a w i e r a j ą c y  8 0 0  m i l .  m a r e k

N I L U D Y L Y  K A R U N L K  N A  YVsl.  W i e c z o r e m  50. 
z .  jo n a  d r o d z e  k o ł o  A lo k r o ly n a ,  d w ó t i i  o p r y s z k ó w 1 
n a p a d ł o  n a  i d ą c e g o  Liisiga S b  m i d i  e r a  Bo o d d a n i u '  
dwĆK-b . s t r z a ł ó w  z  k m a b i u u  n a  p o ,s : r a c b  w  p o w ie t r z e ,  
b a n d y c i  p o b r l i  k o l ł f ą  k a r a b i n u  w y m i e n i o n e g o ,  a  n a s t ę ­
p u  ie z r a b o w a t i  miu j i o r l f e l  i z fn e g l i .  YYr p o r t f e l u  tym , 
n i e  b y ł o  g o t ó w k i .  O p r y s ż k i  p r z e k o n a w s z y  s i ę  o  tern ,  
p o r z u c i l i  s w ó j  ł u p  n a  d r o d z e ,  g d z i e  g o  n a s t ę p n i e  z n a ­
l e z i o n o .  P o l i c j a  z a r z ą d z i ł a  p o ś c i g  z a  n a p a s t n i k a m i .

I M E T  A l  / A M  I Y S T  „ R O S Y J S K I E G O  Z Ł O T A "  Jó -  
sucf S m o l a k ,  w r a z  z  ^ M ic h a łe m  K o s y k i c m  z  f . l e p a T o -  
w a  z a w a r ł  .spółkię hainellową. t ' i c n v s z y ,  s p r z e d a w a ł  o -  
1 -rądzkli z  b r o n z u ,  d r u g i  z a ś  z a c h w a l a j  je .  N a w i n ą ł  s i ę  
im  w u l .  K a z i m i e r z o w  ik ie j  M iik ic la  D z ta d y g a  z Onj,

i

K u . y k  S z e p n k t  m u  b a  u c n o ,  z t  o n r ą e z k i  ie  s ą  z r o s y j -  
s k i e g b  z ł o t a  i s ą g w a . u e  p o  120 m i l i o n ó w ,  p r z e t o  p o w i ­
n i e n  je  k u p i ć  i ^ofiajjować . s p r z e d a j ą c e m u  n a j -m n ie '  85 
m i l ,  m a r e k  ’ D z i a d y g a  n i e  b y ł  lak  h o j n y m ,  g d y ż  o f i a ­
r o w a ł  t y lk o  25 p u d .  i fza tę  s i u u ę  n a b y ł  j e d n ą  s z t u k ę .  
Pdw  len z c g a . rm is l r z ,  ' d o  k t ó r e g o  u d a ł  ,s ię  n a b y w c a ,  
o c e n i ł  łę  o b r ą i z l i ę  t y l k o  n a  100 ty s  n i i i i e k .  P o s z k o ­
d o w a n y  m i a l  j e d n a k  e / ę ś e i o w e  ,szczę.śt ie, g d y ż  n a  p l .  
K r a k o w  s k i m  o d s  n i k ł a  S m p l ia rz a  i s p o w o d o w a ł  j e g o  a  
r e s z l o w a n  ie.

' I T i P I F N I L  l i  ANT). L U  Ul L C Z N K ( .( ) .  H e r m a n  ' t o r ­
bę ,  u r z ę d n i k  k o le j  z P rz e m y ś l , ) , ,  w u l  R z c ż n i c k i e j  
k u p o w a ł  o d  p r zck u jm irY w  i iU c z n r c b  m i r l t ł j e .  YY tym; 
„ z a s i e  s k r a d z i o n o  m u  z l o l y  z e g a r e k  z ł a ń c u s z k i e m ,  
w . i r l o s e i  500  m i l .  m l : .

P o l i c j a n t  w b r a m i e  j e d n e j  r e a l n o ś c i  p r z y t r z y m a ł  
S z y m o n a  Y p le lb u u m a  k l ó r y  w r a z  ze  S t e f a n c j n  T r i l l e m ,  
i p r z e d a w a ł  m a l e r j e  p e w n e n n i  k s i ę d z u  YY p o l i c j i  p o -  
s ź k o d o y  a n y  l o i b e ,  p o z n a ł  A p l c l b a u m a  j a k o  j e d n e ­
g o  z  t v c h  p r z e k u p n i ó w ,  w o b e c n o ś c i  k t ó r y c h  i s k r a d z i o 1 
n o  m u  z e g a r e k .  P o l i c j a  a r e s z t o w a ł a  p r z y t r z y n u i n e g ,

YY u l .  I l t  f m a ń s k i c j  p r z y t r z y m a n o  E d m u n d a  S t a r ­
k a ,  k t ó r y  s p r z e d a w a ł  Im a te r je  l)ez  u p r a w n i e n i a  p r z e ­
m y s ł o w e g o  S k o n f i s k o w a n o  m u  12 m ^  m u t e r j i .

O z j a s z  N a d e I  r r  R r a n d e s  w i a z  z. 'A d o l f e m  \ \  e i s s e  
i c m  w l i r a m i e  k a m i e n i c y  p r z y  u l .  U e l i n a r i s k i c j  u a ą n a -  
w ia l i  A. M o ś c i ń s k . c g o  Ido k u p n a  .m a le r j i .  W y w i a i d o w -  
ca  R iz a n ź ,  p r z y t r z y m a )  o b u  h a n d l a r z y ,  k t ó r y m  s k o n ­
f i s k o w a n o  11 n i .  m a t e r j i  z a s  Bąjniyoh z a m k n i ę t o  w a- 
r e s z c i c  p o l i c y j n y m .

i K o n s t a n t y  D a n k ó w  z  pow  r a d z i c c b o w s k i e g o  p r z y  
k u p n i e  m a t e r j i  n a  u l i c y ,  z o s t a ł  o s z u k a n y  n a  98 d o la -  
j ró w  i (JO m i l  ,a n a r e k .  P o l i c j a  a r e s z t o w a ł a  K a l l m a n a  
W e k s e l b l a l t a  - jjako p o d e j r z a j i i e g o  o tę  z b r o d n i ę .

Sprawy partyjne.
* \ Y Y I I .  Z E R R A N - I E  S / . K O ł . Y  P A R T Y J N i- . J ,  od- 

n y d .u e  s ię  w p i ą t e k ,  I. lu n .  o  g o d z i n i e  7 -m e j  w i e c z ó r  
w l o k a l u  p r z y  u l ,  B ra je ro w sK ^e i j  I. 8

Y Y ykładać  b y d / i t  to w .  M R a d k i e w i c z
U p r a s z a  s i ę  I o w '  o p u n k t u a l n e  p rzy b y c -u 1.

, Sekcja (.św . I*. P . ś .
* P O S I E D Z E N I E  S E K C J I  F I N A N S O W E J  P P S .  

o d b ę d z i e  s i ę  w e  ś r o d y ,  2, k w ic - ln ia  b r .  o  godZimć 7 
w i e c z ó r  w  l o k a l u  j i r z y  u l .  S y k s . u s k i e j  21, I I .  p.

N a  u  o r z ą d  k u  d z i e n n y m :  U k o n s t y l u o w a n i e  a i ę
S e k c j i  i p r o g r a m  p r a c  n a  p r z y s z ł o ś ć .

O  p r z y b y c i e  p r o s z e n i  s ą :  lo;w • C i c ś l c w i c z ,  'C e t -  
n a r o w i c z .  B e d n a r s k i  ’ R i a ł k o i . s k i ,  D r o b u t o w a ,  D r .  
D r ę g i e w i c z ;  l l a h i i m b r e n c i ,  H e l i ,  Y l a z u r k i e w i c z  J a n ,  
L a n g ,  S z p y t ,  S z p y I o w a .  S z c z y p u c z y ń . s k i  U rs i r t i ,  P i n -  
d y c k i ,  S e g a l  C .ygan ik .

■ ' ’ isętcretarjał P . P . S.

JConiunikaty.
, - >4 JYV Z.YY. ZAYYODOYYYYi M E T A L O W C Ó W ,  u l .  
O r m i a ń s k a  51. o d b ę d z i e  s i ę  w e  c z w a r t e k ,  15. 1). m .  
o  g o d z .  7. w i c c z .  O D C Z Y T , t o w .  M. H a n k i e w  ieza  n a  
l e m a t  „ M i ę d z y n a r o d ó w k a  tW ln A n ic z a '

, X  S T A R A N I 1  Yt U N IY V E R S Y T F ,T U  L C D O W E O O  
IM . A. M I C K I E W I C Z A ,  o d b ę d z i e  s i ę  w- ś r o d ę  2. b .  tn . 
w  l o k a l u  Z a w o d o w e g o  Z w i ą z k u  k o l e j a r z y ,  u l  i G r ó ­
d e c k a  1. (59, o d c z y t  i o w  & .  S K A I . A K A  n a  l e m a t  „ W o j -  
»;ko a  d e m o k r a c j a " .  P o c z ą t e k  o  g o c b ,  7. w iccz.

Sudkiacja warszawska
\v.\USZV\VA 1. kwicTuia. (AW). Wczo­

raj  do policji śledczej zgłosił sit; .hm Scm-a- 
dTni Kierownik liiji 2-giej Banku Ntoieez- 
nego i oskarżył  sit; o defraudac ję  sumy 
około 100 mil ja rdow mkp., /. którą p ro w a­
dzi i nieudałe operacj*1 finansowe.  Dzi sę­
dzia śledczy nakazał  aresztowanie Seniudn- 
niego

^iresEinanii o wyniku wybordw 
w Niemczech.

BEBL1N, 1. kwietnia  i(AW.). \V wywia­
dzie udzielonym kore.spimdenloKvi (Jtclto 
de PiiJ'is“ S tresemann zaznaezył ze w ' r e ­
zultacie wylioriYw wt Niemczel i iiasttipi 
wzmocnienie iKirtji ,ski ajny c l i .  (izęse ludno­
ś c i ł)o\viem, rozczarowTma do istnicjąeyeli 
sti onnietY.. zasili kadry ji owych s t o j ą c y c h  
w opozycji do part j i  rządofc\Ai‘h

«
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\ \  i ^-oraj w i e c z o r o m  l a w c z w a r t o  
k o w ,  dio p a e j c n l a  p o s t r z e l o n e g o  r z e k o m o  
c p in l a  p o d i ' z a s  a r e s z t o w a ń  bp. W  k o i n i s u r j a c i c 1 n a  r o g a t ­
c e  g r ó d e c k i e j  wJcrt i lcc  z j a w i ł  s i ę  l e k a r z  <lr. C.elewie-z 

■wraz z  . s a n i t a r j u s z e m  / u s t a n o  tli \ l e k s a n d r a  N\ . d e h a ,  
w o ź n i c ę ,  z a m i e s z k a ł e g o  p r z e  nT. K. L e s z c z y ń s k i e g o  
1. .'ki, z r a n i o n e g o  p o d  o k ie in '  i n a  b r o d z i e ,  jn k iem .ś  11 1- 
rzę i iz i t - in .

N a  m i e j s c u  z j a w i ł  s ię  z  u r z ę d u  .ś leekzego K o m  

p o i .  k o ,  h a n o w i c z ,  k l ó r y  p r z e p r o w a d z i ł  ś l e d z l w o  -V  

tej .s p r a w i e .  ' 1

Z ajście- m i a ł o  m i e j s c u  u z b i e g u  11 lit ł . i . iu g u l l f t  i 

■na B ł o n i c .  N'a  d i j o d i i i k  w j e c h a ł  k o n n o  ó w  Wajle-huj,  i f t k  

t a r a -s o w a ł  p r z e j ś c i e  i d ą c y m .  B y ł  011 w s i a n i e  p o d c h m i e ­

l o n y m  i c h c i a ł  w.idioez.iiie w j e c h a ć  w r a z  z  k o n i e m  d o

teraz. W s a l i  s ą d o w e j  - z d a j e  S§i bve; Iza  \  :>t;c.zyn- 
e k ;  W c i ą g a ł a  o n a  w k r ą g  s w y c h  m a ł y c h  z r e s z t ą  in ­
t e r e s ó w  lu d z i  z d a l e k a  o d  n ie j  s t o j ą c y c h ,  w p l ą t y w a ł a  
ich  w b a g n o ,  w . s p o s ó b  l e k k o m y ś l n y , n ie  o b l i c z a j ą c  
c i ę ż k u - h  n a s t ę p s t w ,  j a k i e  je j  p o s u n i ę c i a  w y w o ł a ć  m o ­
gą. l a k i c  p r z y n a j m n i e j  o d n o s i  s i ę  w r a i . e n h ' ,  g d y  s ię  
s ł u c h a  w s p ó ł o ł n  i n i o n y e h  • A n c e r e w i c z a ,  D o u a s i e w  icza ,  

h o s t a n s k i e g o .
I n n u  r o l ę  w  le j  a f e r z e  o d g r y w a  A l e k s a n d r  B ro sz ,  

o s o b a  g ł ó w n a ,  d o s t a w c a  k r a d z i o n e j  b e n z e n y ,  k t ó r e j  
ź r ó d ł o  D o c h o d z e n i a  j a k  s a m  ,p r z e  z n a , e  p r z e d
w s z .  s t k h p i  z a t a j a ł .

B r o s z ,  p i e r w s z y  p r z e s ł u c h i w a n y  n a  we y o r a j s z e j  
r o z p r a w i e  p r z y z n a j e  s i ę  d o  w i n y ,  k t ó r ą  j e d n a k  u s i ­
ł u je  r fzieł ić  z  B uka .s icw ic .zc in .  T ł u m a c z y  m i a n o w i c i e ,  
że l inkksieee  icz z - a p r o j io n o w a ł  m u  . s p r z e d a ż  „ z a o s z c z ę ­
d z o n e j  j a k o b .  p r z e z  s i e b i e  b e n z y n y :  n a  t ę  p r o p o z y ­

c j ę  s i ę  z g o d z i ł  i z a c z ą ł  s z u k a ć  o d b i o r e ó w  w  m i e ś c i e .  N a  
z a p  vUnie> 1 p r z e w o d n i c z ą c e g o ,  e\ lak  im  e t i a r a k t c r z c  w y ­
s t ę p o w a ł  evobee  tych,'  k t ó r e  ni b e n z y n ę  o f e r o w a ł ,  B r o s z  
o d p o w i a d a ,  ze  j t ł ó m a c z y ł  im ,  ż e  b e n z y n ę  m o ż e  s u r z e -  

. d a w a ć  t a n i e j ,  eflatego, żc  d o s t a j e  j ą  z D r o h o b y c z a  b e z  

. a k c y z y , ,  \
M i , ty c z y ń s k ie j ,  k t ó r a  s a m u  s i ę  d o  n i e g o  z g ło s i ł a ,  

bpiiz-edał t r z y  l i e e z k i  b e n z y n y ,  D o n a s i e w  iczow  i, k t ó ­
r e g o  m a t  z w o js jk a ,  (Szoferowi Anc.erewiez .a  S z m i t o w i  
o r * i  eepro.sl  A tieereee iczoee i, k t ó r e m u  z a o f e r o w a ł  d o  
n a b y c i a  a g r e g a t .  W s z y s c y  w y m i e n i e n i  —  p r z y z n a j e  
O s k a r ż o n y  a b s o l u t n i e  n i e  w i e d z i e l i ,  ż e  b e n z y n a  p o ­
c h o d ź '  z m a g a z y n ó w  k o l e j o w y c h .

G łlębokie  w r a ż e n i e  w y w i e r a j ą  z e z n a i d a  właściciela 
. r tó b r ,  ( ' . z e s ł a n a  A n e e r e w i c z a ,  o d p o w i a d a j ą c e g o  za  k a u -  
cjlą z .w o ln e j  s t o p y .  W  c z a s i e  z e z n a ń  \ n e .  c h w i l a m i  
tda,nu s i ę ,  n i e  m o g ą c  o s t a ć  s i ę  n a  n o g a c h ,  ehe, d a n i  i. 
izy  d ła w  ią  m u  g ło s  D o  ż u in e j  evm s i ę  n i c  p o c z u w a ,  
.łe.sl e z ło eed c k ie m  z a m o ż n y m ,  m a  w i e l k i e  o b s z a r y  z i e ­
m i  n a  W o t e n i u ,  n i c  m i a ł b y  n a j m n i e j s z e g o  i n t e r e s u  
W n a b y w a n i u  n • , s p r z e d a w a n i u  b e n z y n y  . w ą t p l i w e g o  
.p o c iu - d z e n u i .  S p r z e d a ż  c z ę ś c i  z b o ż a  z  w ł a s n y c h  z b i o ­
ró w  p r / y n i o s ł a  m u  ee- lec.ie ul>. r o k u  p o n a d  5 0  m i l j o -  
n ó e e , m  n u  o w e  c z a s y  i b e l o  S im ęą  j e s z c z e  z n a c z n ą

B r o s z  zg ło is i ł  s i ę  p e w n e g o  r a z u  d o  j e g o  s z o fe r a  
w z m s i t a ,  /  p r o p o z y c j j ą  k u |> n a  b e n z y n y  d o  a u t .  P o b r u w -  
j z y  z a d h t o k  B r o s z  b e n z y n y  tej  ,p r z e z  d ł u ż s z y  c z a s  n i e  
d o s t a w i a ł ,  d o p i ć m  |x> u j ro m n ie n ia e . i l  i ,g r o ź b a c h ,  że  
s p r a w a  b ę d z i e  o d d a n ą  p o l i c j i  B r o s z  b e n z y n ę  d o s t a -

'yftadomości z kraju.
BO.sC P O T W O K N Y M  H A B U S I E M  W e  w s i  J ó ­

zef iny ,  p. b r z e z i ń s k i e g o ,  m i e s ź k a  E i n i l j a  A-roift z  jy as ie im  
h e m  s w o i m  K a r o l e m  F e e h n e r e m .  ( ł t t f lgdą j  ;p r z y b y ł  
w o d w i e d z i n y  d o  I e c h n e .n i  d a l e k i  j e g o  k r e w m y  ltoi.it 

•boki N ik i e l ,  k l ó r y  p o z o s l u ł  u  n i c h  n a  n o c .  P o  p ó ł n o c y  
N i k w )  z  s i e k i e r ą  w  p ę k u ,  u d a ł  s i ę  d o  ś p i ą c e j  A r e n t o - 
w-nij i z b u d z i w s z y  j ą ,  z a ż ą d a ł  w y d a n i a  p.o iijędfży; i  iwzn- 
Lorji po«J g r o ź b ą  z a m o r d o w a n i a ,  ( r d y  z i r s p a n a  k o b i e t a  
w a l a r m ,  z b r o d n i a r z  c ią ł  j ą  t r z y  r a z y  s i e k i e r ą
a  n a s t ę p n i e  u g o d z i ł  i ' e c h n e . r a ,  k l ó r y  z b u d z o n y  h a ł a s e m  
w b i e g ł  n a  r a t u n e k  i i a p a d n i ię te j .  .N ik i td  . s ą d ząc ;  że  / . a m o r  
i ł o w a ł  s w e  o f i a r y  z r a l t o w a ł  g ;unJ |e robę,  b l e l i m ę  i b u c . i l '  

z b i e g ł  i  t y m  ł u p e m ,  g d y ż  g a l ó w k i  i b i ż u l e j - j t  n i c  z n a ­
lazł.

P r z e c h o d z i ł  w ó w c z a s  tą  u l i c ą  p o  
s t e r u n k o w y  K a c z m a r e k ,  k t ó r e g o  z a w e z w a ł  i d ą c y  d o  
d o m u  p o d m a j s t r z y  k o le jo w y  p. 1 ich teł, a h v  u s u n ą ł  z 
d r o g i  n i e u s t ę p l i w e g o  j e ź d ź g a .  ( i d y  p o s t e r u n k o w y  w z ią ł  
t o n i ą  za  u z d ę ,  z e s k o c z ; , !  W a l e h a  n a  c h o d n i k  i w ś r ó d  

p r z e k l e ń s t w  p o c z ą ł  b i ć  p o l i c j a n t a .  O d t r ą c o n y  u p a d ł ,  
p o w s t a w s z y  w y j ą ł  r z e k o m o  j a t . i s  p r z e d m i o t  z k i e s z e ­

n i  i rzaie.ił  ,si,ę z n ó w  p a  K a c z m a r k a .  T e n  w ó w c z a s  s t r z e ­
lił 7 . r e w o l w e r u ,  c e l u j ą c  w  n o g i  n a p a s t n i k a .  P o  s t r z a l e  
u e la ło  s i ę  u s p o k o i ć  N\ a łc l t a ,  k t ó r e g o  o d p r o w a d z o n o  
d o  k o m i s a r j a t u  p o l i c j  N a  ,' r a z ie  n i e  u s l a lo n o ,  e z v  z r a -  
n jem ia  W < d e h \  p tR-hoelzą o t l  o d b i c i a  s i ę  k u l i  otl  k a m i e ­
n i a  c z y  te ż  z  i n n e g o  p o w o e h .  Ś l e d z tw o  d a l s z e  p rze ­
p r o w a d z a  e k s p o z y t u r a  na  'e lw oreu  g łó w n y m i .

Ale l ia  n i e s z c z ę ś c i a  s w o j e  o s k a r ż o n y  p o z n a ł  się 
z  M o ly c z y ń .s l ,ą ,  p r z y  s p o s o b n o ś c i  z a k u p y w a n i a  b c n ż > -  
tt> d o  Buł w  f i r m i e  „ K a r p a t ;  , g d z i e  M o t y c z y ń s k a  
b y ł a  z a j ę t a .  Mol. p r z e d s i ł a w i a ł a  s i ę  j a k o  w d o w a  p o  
p i t ł k e rw n ik u  i t a k  b y ł a  u j m u j ą c a  w  za  c h o w  a n i u ,  żc  
b e z  I r m l u  z d o b y ł a  p r z y j a ź ń  A n e e r e w i c z a  i jc'go ż ony  
S k o r o  j e d n a k  z a c ź ę ł a  r o b i ć  p a - k i e l n e  i n l i y g i  m i ę d z y  
n i m  a  j e g o  ż o n ą ,  o s k a r ż o n y  i n s t y n k t o w n i e  z a c z ą ł  s i ę  
o d  n i e j  o d w r a c a ć ,  z a t b o y y u j ą e  jCibitak s t o s u n k i  toy ,a-  
r z y s k i e .  W ó w ts z a s  n i e  w i e d z i a ł  k i m  je s l  M ołycz '1 ń s k a .

V, j a k i  sp o se ib  o s k  z o s t a ł  j e d n a k  y y c ią g n ię ty  yv lę^ 
a f e r ę . '  H a /  — . o p o w i a d a  ż a l i ł a f s i ę  p r z e d  n i m  Mot. 
że  c i o t k a  j e j  S z y d ło y y s k a  u  k t ó r e j  m i e s z k a  —  s e k u j e  
j ą  1 w y r z u c i ł a  je j  yyęgii 1 z p iyyn icy ,  z a m k n ą y y s z y  pi- 
ycn icę  n a  k ł ó d k ę .  N t to  o s k  p o r a d z i ł  j e j  a b y  k ł ó d k ę  
rpzb.ibi;  i że  o d p o \v ie< L z ia ln o ś ć  b i e r z e  n a  s i e b ie .  NY t r z y  
Mui p o l e m  \ i o | .  o s t a ł a  a r e s z to y c a n a  p o d  z a r z u t e m  
n ab y y y 'a n ia  k ł a d z i o n e j  b e n z y n y  u B r o s z a  P o  a r e s z -  
loyy an iu  y y ezw a ła  A n c e re y c ie z a ,  a b ;  in le n y c m io y y a ł  n a  
p o l i c j i ,  ( k ł y  z j a w i ł  s i ę  yy s a l i ,  g d z ie  b y ł a  z a b / . y m a n ą ,  
M o t .  k o b i e t a  t ' a  z a w o ł a ł a :  T e r  p a n  m n i e  yyo iągnął  w 
tę  s p r a w ę .  O s k .  r o z u m i e j ą c ,  że  id z i e  tu  o  r o z b i c i e  
k ł ó d k i  o d p o w i e d z i a ł  \ l e ż  ja  t ę  w i n ę  b i o r ę  n a  s i e ln e

T o  y v \ . , t a r c z y ło .  U r z ę d u j ą c y  rvóyvczas k o m  B r o s  
b a  s k u t e k  t e g o  o e le z w a n ia  s i c  o i . k m z o u e g o  p r z y a r e s z -  
łoyyał.

T.o s i ę  l y ć ź y  u d z i a ł u  Vlo|. yy a fe rze '  b e n z y n o w e j 1 
o s k a r ż o n y  p r z y z n a j e ,  że  s ł y s z a ł a  o n a  n i e r a z  o B r o s z a ,  
Oayyijąe yv m i e s z k a n i u  jegoi, i s a m a  s i ę  z g ło s i ł a  <10 B r o ­
s z a  o  k u p n o  b e n z y n y .  Z d a n i e m  o s )  n i e  y r i e d z i a l a  j e ­
d n a k i  i ona . ,  z  ' i i ih . rh  ź r ó d e ł  p o c h o d ź :  b e n z y i j a  n a b y ­
w a n a  u B r o s z a .

O s k .  T a d e u s z  D o u a s i e w i e z ,  s z o l e r ,  ) ) r z y z n a j e ,  że 
zamóyy ił u  I ł r o s z a  li b e c z k i  b e n z y  n y ,  z ł o ż y w s z y  z a -  
c h u k u  p o ł l o r a  m i l j o n a  m a r e k .  B e n z y n a  b y ł a  z ła ,  a  g d y  
m u  o sk  e .heial  z w ró c d e  j a k o  m a t e r j a ł  n i e  d o  u ż y c i a ,  
B r o s z  m u  o d p o y y ie d z i a ł ,  żeby b e n z y n ę  p r z e l a ł ,  a i lo ść  
n i e  d o  u ż y c i a  o b i e c a ł  u z u p e ł n i ć .  T y m c z a s e m  b e n z y ­
n y  d e  d o d a ł ,  p o m i m o  l is tem  p i s a n y c h  p r z e z  u l w o  
k a l a  d o  B r o s z a .  Dem . tw ie r d z i ,  że  za  b e n z y n ę  p ł a c i ł  o  
tyle' n i ż e j ,  że  n i e  p ł a c i ł  t r a n  .p o r tu .

1 O s k  s z o f e r  K o s t a ń s k i  d o  ż a d n e j  w i n y  s i ę  m e  p o -  
cz i rw a ,  n i g d y  z  B r o s z o m  ż a d n y c h  t r a n s a k c j i  n ie  z a -

O b o j e  p o r a n i e m  o d z y s k a l i  p r z y t o m n o ś ć  p o  oelej-  
śe.iu rabuisjia( i -p e rn ia ( lom /d '  o  a i a p a d z i c  p o l i c j ę .  l ‘o  efw u- 
elnioyy y nt  p p ś e i g u  z b ro d ln ia rz t i  u j ę t o .  S t a n i e  o n  p r z e d  ' s ą ­
d e m  d o r a ź n y m .  1

Ee sportu.
1)1 \ T \ . s T Y L / N T  K L U B  S P 0 H 1 0 M '  N ek rcL n  

j a t  k l u b u  z a w i a d a m i a  g r a c z y  i .ucze .s t j i ikoyy  klul>u, 
że  l e g i t y m a c j e  n a  r o k  b i e ż ą c y  yyy d a je  s i ę  yy g o d z i n a c h  
u rzęe loyw c l i  w lo k a l u  k l u b o w y m ,  ul. O r m i a ń s k a  
1. 2 . II  ' p .

V  s l ę p  n a  lioisKO- i k o r z y s t a n i e  z m y y e a ita r z a  k l u ­
b o w e g o ,  eło/.yy o l o n y  j c e t ; n i e  e z ł o n k o m  p o s i a d a j ą c y m  
l e g i t y m a c j e  n a  r o k  1921

/„Czień Kobiet*4 w Wiriinikauh
o d l iy ł  s ię  2.). i m , ! , - ,  p i / ,  1111/ j i y ,, u d / ia le -  r o u o m i "  i 
r o ł i o l m k ó w  z  łe^ln-yki ty i lon iu .

D o  z g io in a d z .o n y e J i  prz.emayy ia ła  to w  J f io b u to w e .  i 
toyy H e l i  O b u  p rzem ó y y  ień  yy y s ł u e b a n o  z  ycit-lkiemi 
z a i n l e r e s o y v a n ie m ,  i ie l iyyalająe p ó ź n i e j  r e z o l u c j e  U. 1\. 
V. I>. I>. S.

N a  z g r o m a d z e n i u  tern u s i k r w a ł  p o p i s a ć  s i ę  le ź  
z u a j i y  na  g r u n c i e  ly yoy .sk im  „leyy ieoyyy , b i e m a g o g ,  
Bogus iayy .sk i ,  T e rn .  i l e l l  d a l  11111 j e d n a k  l a k  c i ę i ą  o d -  
p iay y ę ,  że  p e w n o  z r e z y g n u j e  na  p r z y s z ł o ś ć  z n i e p r o ­
s z o n y c h  yy izyl w N Y in n ik aeb .

Jlóżne.
B \ X K  AA ł)Ul'..\.-T [y. |)-oliVicluv.;t.s 

naj t tu .('.i iid morzu u i r  możnit Itylo uprn- 
\\ tttr gry girlifowcj i ztilallwini' inlorcsów 
hanki tTskirh.  ZaproAv;t(jzpuio joduak nit 
Avitlkich okrp ta rh  osoboAwrh slacji radjo 
lolrortilicziiAu h. kominiikuja<-y<-h się wriaż  
z lądem slalym i odlMorajatĄPli, ku w y g o ­
dzie jtodreiżnyeh najświeższe witidomośei 
z ealego świata, umożliwiło już i izakktoanie 
plywNi jtteye.h = kantorów iankierskie l i .  — 
PieTWszy taki kanlor  jtowslal na wielkim 
parowcu am erykańsk im „Levia than‘\  k u r -  
snjncym jximi 'hlzy .Ameryką Północną,  a 
Europą  i slanowi fil ję Banku j.Eastern 
T.us l  ( o m p a n y “ Kanto r  ten p izy jm u je  . i  
zaktiwia wTszelioe mlereisy i tankowe na peł ­
nym oceanie 1ak sjjrawnię jakgdyby  zna j ­
dował się w Nowym .lorko lul f.'e>iid,,ue

AUTOR P0T,SK1 NA SCENIE RZ\Ai-  
Sl\ ł .EJ. Scena d ramatyczna W' Rzymie p rz y ­
stąpiła do wystawienia najnowszego drama-  
iu Ludwika Morst ina p. I. , .Swiętvr

O sW iETL EN TE 1 ' l i 'K T l tY C Z w E  REZ 
UŻYCIA PRZEW ODNIKÓW. Inż ,Tesla. z 
pochodzenia Węgier, od kilku lal mieszka­
jący w Słanaeh Zjednot zonyeli. ogłosił nie­
dawno rezul taty swojej długoletniej pracy,  
polegające na wynalez ieniu sposobu przesy- 
lania siłv elektrycznej bez użycia drut(»w.

(•nż Tesla twierdzi,  że dzięki temu w y ­
nalazków , polegającemu na tern. ż.t w y tw a ­
rzana energja dostaje sic w ziemię i stam 
tąd <lo| iero można ią wwdoslać p rz y  jjomo- 
e> odpowiednich ś rodków — można bedzie 
jwzesytae silę eleklrytezną tlo poruszania  o- 
kręleiw . pociągów, aerojt lanów i do oSwne 
lletna hez względu na odległość i hez naj- 
pnri 0 | szt j s traty w- napięciu energji.  k tó ra  
zużywa się podczas przenoszenia przez dru-  
ty.

RADJO riśUlśFON Dl,A' CLUCHYCE. 
Jak donoszą, itisma angielskie, dokonano 
nimlawnio nróli  z radjotelefoman dla głu­
chych.  Przy zaslosowaniu specjalnego, nie­
wielkiego inslrumentu.  zhterttjąeego fale 
dźwiękowe i potęgującego je specjalnie na 
użytek .głuchych, ludzie1 dotknięci kun ka- 
leelwTem. m o g t j  słyszen' tak. jak normaln i  lu ­
dzie Wszelkie dźwięki, przesyłane przez ra 
djoielefon. ej ;

Sprawy partyjne,
* K O N F E B L N C . J A  O B M  . 1 '1 'S .  D L A  W S C H Ó D .  

M A Ł O P O L S K I ,  odbędzie-  s ię  w  n i e d z i e l ę  clnia 13. i w .  
19 '2 t  o  g o d z .  9 r u n o  w  l o k a l u  Z w .  Z a w .  p r o c .  c m .  
p ż z y  u l .  O r m i a ń s k i e j  2. P o r z ą d e k  d z i e n n y :  1)  W y b ó r  
j n e / e d j  11111 i k o m i s j i  m a n d a t o w e j l ,  21 - S p r a w o z d a n i a : 
a :  z  d z i a ł a l n o ś c i  k o m i t e l n ,  b '  k a s o w e ,  e t  k o m i s j i  r e w .  
3 S O r g a n i z a c j a  i p r a s a ,  4 )  W r b ó r  n o w e g o  k o m i t e t u ,  
5)  S y ł n a e j a  p o l i t y c z n a  i g o s p o d a r o z a ,  Ti' S v i ę l o  p i e r -  
w s z o m e r jo w e ,  7 '  W n i o s k i  i  i n t e r p e l a c j e .

NTa  k o n f e r e n c j ę  w e s y ł a  k a ż d a  o r g a n i z a c j a  P P S .  
wsedi M a ł o p o l s k i  1 d e l e g a t a .  P o  z a t e m  ' o r g a n i z a c j e  
•w ię k s z e  b ieżące  p o n a d  lOO c z ł o n k ó w  w y s y ł a j ą  p o  1 
d e d eg ac ie  o d  k a ż d e j  n a s i ę p n e j  s e t k i  c z ł o n k o w

K o m i l e ł y  m i e j s c o w e  P .  P .  S w i n n e  n a j p ó ź n i e j  
Mo (h i . 10. k w i e t .  bv. n a d e s ł a ć  eło s e k r e l a r j a ł u  ( L w ó w ,  
S y k s t u s k a  21 I I  p .  d o k ł a d n e  s p r a w o z d a n i e  z  d z i a ł a l ­
n o ś c i  z a  p ie i rw sz y  k w a r t a ?  1924  r .  e w e n t  l a k ż e  i za  
p o p r z e d n i e  m i e s i ą c e .

ZA K O M I T E T  O B W O D O W Y  
Breniaław Sk naK ..laa S a e z y łe l c

s e k r e t a r z .  ■ p r z e  w .

Krwawa awantura na ulicy Ha Menie.
bnciał wjechać konno do restauracji.

P o g o t o w i e  r a p i i i -  r e s t a u r a c j i  S e g a la .  
p r z e z  p o i  1-

E  S a ł i  ^  d P W  i.  lw ie ,  a le  tuk  liclęą, że1 nie1, i . a e law ab i  s i ę  elo W v t k u  a u t
.  .  [ oskaj 'ż iOni‘g o  Wolfeii ' t ego  o s k .  s z u k a ł  u a l , . w e ó w  n a  tę

W  a t m o s f e r z e  Z O n i l t Z l i y  P O W O j B I H I O j .  I i e n z y n ę ,  k t ó r e j  r aze -m  b y ł o  3 ł reczl  i

, . , • 1 P ó ź n i e j s z y  eg o  s z o f e r  k o s i a ń s k i  ocijsiawAł , p o ł ł o r v
C z \  o b s e r w o w a ł  k t o  k i e d c s  p a j ą k a ,  n a  w ą t ł ą  l 1 .. . . , . T .  • -L

- . . , . , , . . . . . .  b c e z k  'r e i  l ) e n z v n v ,  k t o j ą  z a k u p u  m e j . .k i  Olftun il : .
n i t k t  .swe 1 p a j ę c z w k i  w p lą lu j ą c i - g o  m u c i i ę .  [ .ak i in  |>ti- , J ‘ . .' . ,,

, '  1 , . 1  • > le o s k a rż e n i  — ;a k  t w i e r d z i  i m a ł  \ s p o l n e g o
j a k i e m  v  a le r z e  b e n z y n o w e j  k l o r e j  e n d o g  | o e z ;  s i ę  • • s

Wiewał.
D z i ś  d a l s z e cćąg ro z p ra e y e
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Kolejarz-robotnik dla państwa
Trzeba przyznać bez uprzedzenia, że miaro­

dajne czynniki Dyrekcji koleji we Lwowie szcze­
gólnie gorliwie zajęły się sprawą subskrypcji akrji 
Banku Polskiego wśród podwładnego persooalu. 
Poza wydaniem gorącej odezwy do wszystkich pra­
cowników kolejowych, rozesłano na przestrzeli spe­
cjalnych aelegatów z centrali, mających wyjaśnić 
cel, znaczenie i potrzebę subskrypcji, oraz zjedny­
wać sabskrybentów To tez subskrypcja w lwow­
skim okręgu dyrekcyjnym wypadła... imponu, ąco 
Subskrybowano z górą 10.00'* akcji.

Ale agiiiauiy stwitidzić fakt, iż akcja sub­
skrypcji znalazła barazo poważnego orędownika 
w kolejarzu-robotriku, w tym przez pewne sfery 
osławionym... „czerwonym", któremu niechętnie pa­
mięta się n p .... przemożny współudział w dziele 
wyzwolenia Ojczyzny, w obronie Lwowa i t. d., 
nie zapominając mu natomiast zupełnego braku za­
ufania do... „patriotycznego" paskarstwa i krzy- 
kactwa „narodowego"! ?...

Subskrypcję banku Polskiego poparł moralnie 
i czynnie koiejarz-robotnik przedewszystkiem w na­
stępstwie obywatelskiego zrozumienia konieczności 
sanacji Skarbu i gospodarki w państwie; a także 
dlaiego, ponieważ w silnym apelu wezwał go do 
subskrypcji znown... „czerwony" (! ?) Zarząd Okrę­
gowy Zaw. Związku Prac. Kolej. Rzeczypospolitej 
Polskiej. Bo skoro klasy posiadi łące, te z wyzy­
wającym „patrjotyzmem“ ( ! ?) na ustach soiają się 
przed udzielaniem pomocy państwu, jak niegdyś 
złamane niewiarą, stchórzyły z Warszawy z mie­
szkami na zachód — muszą dzisiaj również robot­

nicze organizacje zawodowe chwyci,ó w swe czarne 
i pewne dłonie ekonomiczny, a więc i polityczny 
ratunek Polski Stąd członkowie Zarządu miejsc, 
i okr. Z. Z. K. we Lwowie, mężowie zaufania po­
szczególnych sekcji i t. p. osobiście agitowali za 
■subsKryoeją między masą.

Wiadomo, że każde -25 akcji daje prawo jed­
nego głosu na Walnern Zebraniu Banku Polskiego, 
czyli należy spodziewać ó ę  iż wobec licznych suo- 
skrypcji akcji przez członków Z. Z. K., m ógłby 
Zaw. Związek Prac. Kolej, po zadośćuczynieniu 
przewidzianym wymogom prawnym rozporządzać 
osobliwie ważkim wpływem w zakresie gospodark 
samego Banku i na ukształtowanie się tych stosuo-1 
ków w Polsce.

Prawda tedy — K ażd y kolejarz robotnik za­
kupiwszy akcje Banao Poiskiego, ściągnie się do 
ostateczności, przez szereg miesięcy wiele odmówi 
sobie i rodzinie, zwłaszcza przy zapowiedzianej re­
dukcji poborów a bynajmniej nie znikającej droży 
/.nie, ale niezbicie dowiódł swojego wysok;ego po 
czucia państwowego, czynnego pairjotyzmu, bo ofiar­
ności własnego mienia dla wydobycia Skarbu pań­
stwa z materjamych opresji. Niech z kolejatza-ro- 
botnika zawsze godny naśladowania przykład biorą 
wszyscy ci mocni w gębie... „patrjoci", co ważą 
się plwać na jego najlepsze imię jako na t. zw. 
„czerwonego" z tego powodu, że ów kolejarz-ro- 
botnik musiał nieraz bronić siebie i cały proletarjat 
w Polsce przed niejednem „błogosławieństwem" 
rządów „narodowych"... choćby strajkiem.

D fundusze; na Ochronkę im. J. Pifsudskieyo.
P ro jek t w ie lk ie g o  k ierm aszu  i  rautu  w io sen n eg o .

Pod pouiyślnemi auspicjami w wypełnionej sali 
ratuszowej rozpoczął pracę komitet, który ma urzą­
dzić wielkie przedsięwzięcie zabawowe na piękny 
ceł poparcia Ochronki im. Piłsudskiego wychowu­
jących 85 sierót po poieglych żołnierzach.

Będzie to zabawa obmyślona bardzo oryginal­
nie i na wielką skalę, jak to przedstawił na inau- 
guracyjnem posiedzeniu w ratuszu pod przew. r. 
Włodzimirskiego a po zagajeniu r. Obmiiiskiego 
p. Michałowski

W  12 kioskach sprzedawane będą przeróżne 
towary pochodzące z darów kupiectwa i przemy­
słowców.

Dwanaście komitetów o p ieK o w a ć  się będzie 
tymi kioskami, które o b f ito w a ć  b ę d ą  w szereg po­
żądanych atrakcji.

Kiermasz połączony będzie z całonocną zabawy 
taneczną. Uczestnikom zabawy przedstawią się na 
wstępie wychowankowie Ochronk., poczem rozpocz­
nie się cały szereg artystycznych i humorystycz­
nych produkcji i rozrywek.

Kioski będą zawierać szereg nlespodzmnek.
Referent przedłożył stronę mateijalną tei im­

prezy; poczem zawiadomił ,o ofierze właściciela 
Księgarni Akaaemickiej, który przeznaczył na cele 
kiermaszu książki wartości 1 miljarda marek ■— 
wreszcie rozpoczęła się dyskusja nad wykonaniem 
obszernego i oryginalnego programu. Utworzono 
też szereg sekcji komitetu, który zajmie się wpro­
wadzeniem w czyn pięknych zamierzeń.

m

Przeciw homisarskiEmu bezrozumowi.
Stryj, 28 marca. i 

Deputacja Wydziału wyk. Rady Rob. P .P .8. 
w .Stryju była w ubiegłą środę u starosty p No­
waka. Towarzysze nasi poruszyli sprawę Zarządu 
miasta, gdzie od kilku lat zasiada kilku komisarzy 
mianowanych przez p. Nowaka. Ludzie ci nie re­
prezentują nikogo a z wielkiej rzeszy robotniczej 
niem„ w tej reprezentacji nikogo. Gospodarka ma­
jątkiem gminy liczącej przeszło 80.000 ludności nie 
powinna być w rękach kilku ludzi nieodpowiada- 
jących przed nikim.

Zastój budowlany bezrobocie i wiele wiele in­

nych spraw tyczących się ogółu obywateli potrze­
bują opieki i pracy. Komisarze nie mając poparcia 
szerszego grona ludności nic w tej sprawie nie ro­
bią, ale ustąpić ani myślą. Towarzysze nasi wszy­
stkie te sprawy poruszyli, żąuając powołania szer­
szego grona obywateli do rządzenia miastem, ewen­
tualnie powołanie przedstawicieli P  P. S.

Pan starosta przyznawszy słuszność naszym 
wywodom odpowiedział, że sprawę przedstawi wo­
jewództwu. Zobaczymy co daiej z tego będzie. Czy 
władze zrozumią, że obecny system zarządu miasta 
dobry jest na wiek W  a nie X X

Wykrycie nowych stronników P. K. C
KRAKÓW, ,27 III 1921, 

Zastanawia w i d u  n ie św iadom ,eh  istot­
nego stanu rzeczy, żećP K. O mimo tylu i 
tak głośnych w  całej Polsce wadliwości  ma 
przecież zwoi mm i ków. Olo ro lną  oni dobro  
interesa kosztem państwa,  j ogółu na zna­
nych ogólnie operac jach  finansowy eh PKO 
Grono ich zwiększyło się o dostawców ma- 
ItTjalów dla budowli tej kasy. .lak rozrzut­
ną  ona jesl w prowndzi-niu swoich spraw 
bankowych lak leż choćby dla konsekwen­
cji i przV biidowla< h.

Wyszło to na jaw po imnihugowyeh 
uroczystościach.  o których już donosiłem.

Tonu,  okazało się, że może nielĄi malerja-  
fów na n a p r a w ą ,  luóljoleki jagiellońskiej i 
pahu ia rm  uniwersyteckiej ,  nie jesl ich aż 
nudlo dla przy puszcza i nych łaskawie a bu ­
dowy" gmachu P. K. O. Tuż zeszłego roku 
rozchodziły się po Krakolwie ciekawe po­
głoski o budowaniu  ma lor ja tami Lego gma­
chu wil i I. p. 'Teraz kiedy przebrzmia ł  
ItlulT poświęcenia lego Imdynku pokazują  
do  przypadkowo poczyń inne aresztowania 
między dostawcami.  Świadczy lo ja ką  go­
spodarką  i inin h a n  polu odznacza się la po­
ron iona  lecz dzięki upadkowi zasad moTal- 
njykih i powagi sianu istniejąca dalej ins ty ­

tucja. Oto cala tajemnica,  z j a l i c h  kii  re- 
Jmitu ją  się jej zwolennky ‘ Są to budow ni­
czowie osobistych majątków. Ruddwali za- 
pomocą dolarów, dewaluacji  marki ,  złotych 
polskich,  prz-ctrzymywnima wplaL i wyplal ,  
cięgiel i icumeiiLu. W każdym razie wszech-' 
itrojiiHiśó P. K. O. jiSl zadziwiając*! Prze­
wyższa ona nawet ostatnie a h r y  a m e ry k a ń ­
ski, i czeskie, gdyż ma atmosferę jeszcze 
więc, im sprz; .pijącą, jak  gdziekolwiek- 
indziej. Przyjaciół iyeh nietrudno było po­
łyskać śi odkami,  klórwni z ru jnowano  ty­
siące naiwnych oszczędzających z Ameryk,  

Obok lego coście Wy o iem pisak i pi­
sma amerykańskie  jak Ameryka T.eho 
war to  nadmienić przi raż ijące wywody o 
następstw ach lego sianu przeczy, umiesz- 
czoiie w pracy najw ytrwalszego a pie rw­
szego obrońcy kredytów przedwojennych 
i obecnych ,o. - Fr. Sy nowskiego nai/.elniua 
sądu w Wieliizce, drukowmnej właśnie w 
..Przeglądzie' powszechnym"' . ,

Xu1 dziwcie się zatem. że i we I wuwu 
obol  robiących interesa pieniężne 7 - PKO; 
sg tacy. cobv chcieli podobnie jak w W a r ­
szawie1 i Krakowie zarabiać. przy  jej budo­
wlach i dlatego lak za nip"gardłuje  .Nie 
powinno się zapominać.  ż< żyjący bezkarnie 
cudzym kosztem są najhojniejsi  i dl dego. 
że współdziałając z nimi najwięcej zarobić 
można na jwpl ywowszych maja. przyjaciół 
W Polsce przecież eh) dzisiaj tylko lą dro 
gą powstały te ogromne* mają tk i  doAohl ie- 
wi<'ze')w. którzy I)e*z przeszkody nadają kie- 
runek  całemu życiu lak społecznemu jak 
iiijeLUcly; i państwowemu.  Wic o lean d o b r z e  
zagranica.  a jakie przynosi nam to owiń e 
(wskazują i ostatnie klęski poii tyrzuc.  Wiet 
ema dobrze . ' żc  klei niema zdolności zrobie ­
nia porządku we' własnym elomu tembar-  
dziej nie1 uczeni ge» ze* sąsiadami.

Potrącanie podatku dochodowego
od uposażeń służbowych, emerytur i wynagrodzeń za 

najemna pracą w miesiącu k w ietn iu  1924
Na zasadzie art. 12 ustawy z dnia lb. sty­

cznia 1924 w przedmiocie przepisów o państwowym 
podatku dochodowym, ODOwiązującycti na całym 
obszarze Rzeczypospolitej (Dz. U. R. F. nr. 13 
poz. 110), zarządziło Ministerstwo skarbu, aby po- 
bó" podatku dochodowego od uposażę:i służbowych, 
emerytur i wynagrodzeń 'za najemną praną był
w miesiącu kwietniu 1924 dokonywany w dotych­
czasowym trybie według skaa następującej

Wysokość Wypłaconego wynagrodzenia, obli­
czona w stosunku rocznym w tysiącach marek:

ponad do ■ :Uopa proc,
w tysiącai-h marnk , podatku

1 4,730 101* 0,307.20./ 0 yj jj
2 0,307.200 7,884.00n ••trą

(-7,884.000 ‘ 10.2 49.200 ń-5
4 10,249.200 12,014.400
5 12,614 400 11.979.000 1

; 0 1*.979.600 17,341.800 1'3
7 17.34 4.800 19,710.000 Itr
8 19,710.000 22,338.000 >2
‘9 22,338 000 24,966.000 2'4

,1 0  24,900.000 , 27,594.000 ,3
. 11 27,594.000 50,222.000 im

12 80,222.000 32,850.000 V2
13 32,850.001) 34,164.000 VI
14 34.164.0DQ 30,135.001) *>•<;
15 30,135.001* 38,100.000 L8'4
10 33,106.000 40,734.000 U*"
17 10,734.000 43,302.0on 32
18 13,362.000 :5,99O.0OU 1T8

t Potrącone 1 kwoty należy w myśl postauowien 
art 13 powołanej ustawy z dnia 10. stycznia 4924 
w terminie do dni 7 po dokonaniu ; potrącenia wpła­
cić do Kasy skarbowej, a to pod rygorem kai 
za każdy dzień zwłoki.

N A D E S Ł A N E .
Firma tekstylna 3. Zwerdiing i 9- B. jaiwsr
we LWOWIE, RVNEK 44 udziela ulg dla urzędników 
państwowych i publicznych na warunkach dotychcza­

sowych. Deklaracje wydaje firma. 47—2
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Związki zawodowe w obronie swojej czci.
Hot?a napaść nałogowych oszczerców. —  Jak się fabrykuj: ,.informacje". -  Try­

buna pod pręgierzbffl
Zv i;jżt‘k zawodowy prac.  hand lówyrh  

i biurem vcli \vc I 'wowii* prosi nas o umie-sz- 
wzcnir  inrU.pujucrgo oświadczania:

Miejscowy organ nalogOiWycli eiszr/er- 
ców rozhijai  zy . .Trybuna Koli , przy jaw-  
szy hez rumieńca  wsiedli  w ymiemzemy im 
policzek przez Wydział  Wykonawczy llady 
Związków / .awodowych  za tendencyjne na ­
puści jak przy duło na wytresowanych 
paszkihmteiw, rzućn- dalej bezpodstawne 
kłamstwa na niemile im organizacje,  
cher  wid(»e.znie . .rzemiosło swoje d op ro ­
wadzić do bezkonkurency jnego rozkwitu.  
Wymienione pismo w oslatnich czasach u- 
dźiediłó na swoich niizcrnych szpallach bez­
płatnej reklamN z kolei i łiiaszcmu Związkei- 
wi z . .ugodowym Zarząemm na czele

. .Bedaklorzy‘' ci „delegują1' d o  Związku 
'l6-letnich łulnuów-,  wspólpraceiwników, — 
którzy zamiast jnlnic uczęszczać na ele­
m e n ta rne  kursa dla unaH'al>elow pod- 
shiedniją pod oknem tub za drzwiami co 
się mówi w Związku podczas zgromadzenia 
lub przy innej okazji. Osobniki  te po jm ując  
zaledwie piąte.’ przez dziesiąte', z. wypaczę)-; 
nem . . sprawozdaniem pchiem siingowa- 
nyei) uchwal,  n icslworzonyeh rzeczy i bez­
czelnych oszczerstw spieszą do swego „ n a - ; 
czci niego a tern ' i i i rbadawszy z nieodpowie - 1 
dzialno.ścią cechu jącą  człowieka u i d o r o p - j  
winię.łego moraln ie  lub mnysjowo p reparu-  
je z tego anonimowy paszkwil na jeden z 
poważnie szych /w ia z k o w  zawodoww eh. 
mile/..wy do Rady klasowych Związków Za- 
W’o(Iiiw'-rh, w kló .ym lo paszkwilu między 
imienni bredniami  ozwala sobie na "lakie 
oszczerstwa,  że ..Za “bpi z przeimnllucziicijm  
c h ‘ i ii nohronić s :en  '.upców  albo 
rząd sam zgodził «/ę z kupcam i na korzyść  
tg,eh ostatnich".  (Trel). Rob* M \  !(>• V. dnia
25. HR;.“.....................‘

Zarząd naszego Związku dotychczas nie

uwa/ul  za stosowne1. reagować na te pumfb'- 
ly [isetido - „.prolela. Ją-ckric" przesiąknięte. 
..uczciweiścią" Tlmmenow skiej ..Godzien- 
n e j . . . “ Pomimo wyraźnego oświadczenia 
jednego .naczelnego" pana. że '„my dlalego 
\ \szyslko co nam donoszą, o Was piszemy 
ażebyście mieli możnośi  sprosloiw ać. żcTcst 
inaczej", nie prosLowaliśmy jednak nigdy, 
już z k g o  jiowhhIu, że1 w laiebu robotniczym 
na szczęście i / l a k  ularlo  się ogólne p rze­
konanie.  że o ile ./kryl). Rol).‘ o jakimś 
Związku zaw. napisze czarno, lo jc&t lo 
wy siarcz.ijącym dowodem, że klany Zw iązek 
rozwija się i działa 11:1 korzą;;*' klasĄ ro- 
bjotnicKejj i bardzo  smutno wy glądałaby or- 
ganizaeyjna,  ekonomiczna i soejalislyezna 
praca naszego Związku gdyby ci . .Panowie" 
mieli powód być  z mis zadowoleni;  weellug 
i i i tormacji .  lyc.b ..działaczy ()w proe enl 
Związków zaw wc Rwowio, lo ■— ugoda 
Kolejarzy konlrre-wolucja ! Gmlnn'  
loż samo Drukarza', Kelnerzy do ni 
czego Kallarzc ugoda I CegTirze 
ugoda Introl igatorzy iigolla ! 1 l. d. 
wzorem. , jedyną  ..szkolą' ikonsckwenlnej 
walki  aż ..do oslalku" stanowią ■jeidynie Be 
Związki we I.wowie. klóre oni „rozwinę!'  
aż do upadku  lub zupełnej ru in \ .

Mogą ci panowie i nadal w  doły* liczą- 
sowy isi»osó 1 > p róbow ać  rożpow'szechniania 
k łamstwa , iswoicli łobuzów -wywiadowców"'  
Z p ogardą  jpi /oc lmdzimy do porządku dzień 
nego nad oszczerstwcm. jakoby  J a rząd 
nasz godził sic z burżuaz ją  wr celu uebro- 
nienia ich kuszeni  a śmieniu twierdzić, że 
C.i kiórzy zniszczyli Zw. zaw. roliol. m ły ­
narskich i {w len sposób wydali ogól rob. 
młynarsk ich  na pastwę i eksplo dację ka- 
pilalislow młynarsk ich  na ,mnie j  mają 
p raw o  oczerniać drugich  o .lo. M clieą 
chronić  burżuaz ji .

lizowauie, lekceważenie . sekowanie personaiu a 
wobec drożyzny narażanie Da poważne straty.

Personal konduktorski stacji Stanisławów zwra 
ca się do czynników miarodajnych, by biuro miiów- 
kowe było zaopatrzone w odpowiednich pracowni­
ków, ażeby odpowiadało swoim zadaniom.

Z Kałusza.
W dniu 27 marca b. r. o grodz 2 pop od­

byto się zgromadzenie członków Związku górników 
w Kałuszu. Sprawę ogólnego bezrobocia w kraju 
o jego przyczynach referował okręg, sekretarz tow. 
Halach W  dyskusji zabierali głos miejscowi ro­
botnicy a oświadczając się w obronie swych praw'. 
Jeżeli przemysłowcy górno śląscy nie cofną swego 
zarządzenia przedłużającego czas pracy, s? robot 
nicy kałuscy gotowi przystąpić w każdej chwili do 
najenergiczniejszej walki. Zgromadzeni potępili ener­
gicznie związki polskiego zjednoczenia zawodowego 
za ich zdradziecką robotę w stosunku do klasy 
robotniczej,

Dyrektor Herman w nowe. roli.
Ostatnio powrócił z Rosji do Kałusz? niej a s1 

Hrybek Bazyli. W czasie wojny dosta* się wspom' 
niany do niewoli i z wielką trudnością udało mu 
się zbiedz z Sybiru do Polski i po dłuższej tułaczce 
powrócić do rodziny w Kałusżu. Zameldowawszy 
się w gminie zwrócił się z prośbą do T .E . S. P.
0 posadę. Hrybek zjawił się więc u p. dyr Her­
mana i otrzymał u niego odpowiedź że miejsca 
niema a sprawę tą może załatwić tylko starosto. 
P. Herman napisał list i kazał Hrybekowi iść z nim 
do starosty, kiedy Hrybek się zjawił z listem u p. 
Starosty, ten po przeczytaniu natychmiast kazał 
robotnika zamknąć. Matka Krybyka zwróciła się 
do p. starosty Briikmana z prośbą o uwolnienie jej 
syna, na to otrzymała odpowiedź że syn przyjechał 
z Rosji zapewne przeto musi odsiedzieć w odosob­
nieniu przynajmniej z miesiąc.

Radne stosunki i ładni stróże ładu porządku
1 praworządności.

0 pomoc dla bezrobotnych w Borysławiu!
Od trzech miesięcy, kwestjn redukcji 

„rulml nikuw Borysławiu s&uojwi na jważ­
niejszy problem \v życiu lul organizacji.  
Odbył się cały szereg wieców w tej Sprawia 
ale i one w gruncie rzcez\ tego węzła gor- 
dyjsKiego nie rozwiązały. Oslalióemi czasy 
wywierano nacisk na wiad/.c państwowe lj. 
Starostwo w celu uzyskania pomocy lin m 
sowej dla bezrobotny eh, od kloryyh w Bo­
rysławiu roić się zaczyna. Tu , ówdzie do 
niedawna krąż ły jiogloski, że bezreibocie 
,w Borysławiu,  w lym zdroju  zysków ka­
pitalisty eznyeli. josł zjawiskiem przi jścio- 
wem. WTeszcie, że Rząd w■■nrowadzająe v, 
zw ie  uslawę o s ubezpieczeniu robotnik.>\y 
na wypadek  bezrobocia,  *}>i-zyjdzie im /. do ­
raźna. pomocii. Obeci ie znajdiijeany się i j 
nadal w groźnem położeniu Re.dukcja w 
niehiflzki sposdl) zatacza coraz lo szersze1 
kręgi j iomnażając szeregi nedzarz\ Rząd 
zaś w lym kierunku nic czyni żadnych sta­
rań  dla zażegnania skrajne j  nędzy' robolni-  
ków. Jeżeli chodzi o zi lustrowanie rzekop 
ino p a l r jo tw z ru g o  slanowiska jirzemYsło\Y- 
.ców i lojalnego ich ze wrzględu na interes 
państwa postępów anta wobec  robotników, 
niech posłuży’ laki laki. że zaslanawia się 
szyby,  klórych  p ro d u k c ja  dochodzi  do  12-lu 
^wagonów ropy miesięcznic i z lego po!wo- 
du wwdala się robołników.  Czy lo nie be- 
s tjals two ! '

Jeśli zaś cliod/.i o zainteresowaniu się 
kom'i sprawami w slaroslwie, la przyznać 
trzeba,  że oprócz przyjmowania delegacji, 
prawaenia komplementów 1 obiecanek,  że 
,.wsi yslKo się zrobi"  ...p Starosta R< 'ę- 
balski nie nie robi. R o l n a  delegatom rCij 
bienii spisów, sam zas mdy fereulny na im 
dolę imn, nie realnego nie czyni w lym kie- 
run ku.

Co zamierza p Slarosln czynić w Tej 
mierze by lego ws/yslkiego uniknąć,'.' ! by 
um knąć  kataklizmu mogącego WYiiikiuu z

-.L, i jrozgoryc-wnin hezi ohojlny eh rohol- 
nikow '!

Na le pyiania nie olrzynialiś ny odpo­
wiedzi. \ mia ia  eierpli\Yośei zgłoilnialych 
mas  już zaczyna się kończyć. Nie trzeba 
inkomodować delegatów sWemi pidi  eeniami 
ali trzeba aby wiadze pańsłwaiwe wzięły 
sobie za święly oboWiązćk mesienii '  po­
mocy pila bezroJiolnYch. s taranie się o pie­
niądz* na ten cel podobnie jak lo uezynilof 

laroslwo Będzińskie i l. p. gdzie do czasu 
z.ai 1111 wejdzie w  życic uslawown pomoi dla 
bezrobotnych na poczei (ejże wyptaeoino 
zasiłki.

ł ą drogą  zw racamy uwagę " la ro  Jw u 
aby gorliwiej aniżeli dolychezas zajęło się 
wymii ' 1' ioną sprawbi. i p rob lem em niesienia 
liezroliotnym iiomocy Ter

Pan Giesman ma gfos...
Samboię  w maren.

D / iuż aw uz  n ią  bufetu na slae,. kolejo­
wej w Starym Samborze jcsl osoba, która 
w czasie wojny' światowej byki zajętą w 
charakte rze  samarytanki ,  najpierw przy  ke- 
gjonach. a później w  wojsku polskiem. aż 
do niedawnego czasu. Z lego tytułu umożli­
wiono ji j leż uzyskanie ]>owyższego bufetu.

t Bib nie uizie smak naczelnikowi slac.p 
w Starym Samborze,  p. (i iessmannowi.  a 
w czasie rozmowy z owa. dzirrżawic.zylnią, 
przed kilku dniami gdy się powoływąda na 
udział swój w walkach brygady Pił sudskie­
go, tenże pan naczelnik Giessmaun zawołał  
do mej:  . .Jakiś tam Piłsudski 01 1  nie m a  
głosu, jego glos W' kloizecio".

Podajemy to do publicznej  włiadcjmości. 
a w szczególności do wiadomojśei Dyrekcji  
kolejow'ej we T.wow ie a prawiłziwojśc treści 
niniejszej tego. gotowiśmy stwierdzić za­
przysiężone mi zeznaniami.

Konduktorzy stanisławowscy skarżą sią
Personal konduktorski nie otrzyrmał ao 26/111. 

poborów t. zw. gadzinowego za miesiąt luty. a 
z reguły powinno to być uskutecznione la . każdego 
miesiąca.

Powód tego 'asny: lenistwo, opieszałość i brak 
poczucia obowiązku w biurze t. zw. milówek. Pa­
nowie kancelaryjni siedzą, by odbyć swój czas, i 
nie’ ich ni? obchodzi, że konduktorzy czekają na 
swoje ciężko zapracowane pobory. Jest to bagate-

O G Ł O S Z E N IU . m
■ JA  M ANDO LINIE. G ITA R ZE (solo) wyucza w 6 lygodn.ach 
■ • f ł  (16 lekciach) płynnie z nut grm- pod gwarancją 
>Specjalista-nedagog« Plac Rernardyiiski tź  II p. Zgłoszenia 
i intormacje od 4 —7 pop. Kupei.je i wypoż* :za instument\ 
meezyczne, ’ 2 - 2

O T U lł l łP T k o h t  0(1 kl jenia woreczków poszukiwane.— 
®  Zgłoszenia Zyblikiewicza 2. 49—2

Poszukuję panienki do robóe ręcznych i maszynowych. —
Gruber, Rynek 8 1. p. przez ganek. 50—3

SPECJALISTA CHORÓB SKÓRNYCH i W EN ERYCZNYC H  1
n „  a  A i r  ITT I  TY F7 ty ły  sekundarjusz szpitala powsz.
U f  O I j H W A K Z  Lwow’ 4 ,  (n a -i / i i  przeciw głównei poczty). Leczenie
plam, brodawek, włosów, elektrolizą i lampą kwarcową 

podjął ponow nie oraynaoję. 32

HTHJCS Wił U llJTti E rtD fiL  ^
w guazkach *fi kilowych do nabycia w hurtowni

t l a r k i s a  W i l d e r a  Lwi* M i n  8
Telefon N . 1406. 174—
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N s 4 7 I! 1  ; Z <  H A
H A M S K I E  j e d y n i e  n a j l e p s z e
„THE GENTLEMAN" 55.  JJSlSSfc'!*-*

Korzystajcie z okazji! LUIDUISKf1 SPOŁKik MANUFAKTUROWA
Wobeu stabilizacji marki polskiej u l i c a  A K A U E M IC K A  2 3 . “ ' W

poleca po cenach unormowanych, fabrycznych wszelkie Iowary blawatne i manufakturowe ja k : wełny, 
kamgarny, jedwabie, gabardyny, płótna i t. p. nowości sezonowe na długoterminowe spłaty. Przy kupni) 
wystarczy mała część gotówki. Ola urzędników Państwowych specjalne udogodnienia w spłatach. Obejrzenie 
towarów nie obowiązuje do kupna. Lokal otwarty od 9-tej rano do 7 mej wieczór bez przerw* 303—6NA RATY!

rI

I I
b

PIWO OKOCIMSKIE
U

l  B R D U I A R U  J A N A  G O E T Z A  W  O K O C I M I E
marcowe, Bksportewe (typ monachijski) i porter

w znanej swej pierwsznrzębnej niedoścignionej jakości przenwojennej, przez tutejszych znaw 
cóur i smakoszów tak długo z upragnieniem oczekiwane — znowu w szędzie do nabyci?

zastępstwo: C A R N I E R  & C o. b u /ó w  Z n ie s ie n ie .  T e is f o n  3 2 3
i f  A * 7 |  . C  Ula Pań i Panów. Fabryka Kapeluszy J. G OTT- 

*» “ f c W Ł  LIFBA, Lwo.r pL Strzelpc„i 15 przyjmuje dam­
skie i męskie kape'usze do przerabiania według najnowszych 
fasonów zagranicznych 44—2

m H I T A R y  ROPNE, KA M IENIE  M ŁYŃ SK IE , W ALCE, PER- 
m U  I l i n  I  i ia K I, OLFJARNIF T R A N S M IS '7 , PAPY TU R ­
B IN ! ,  GAZĘ. pLIWĘ, ROPĘ -  poleca n a jta n ie j:  „ P I L O T ” , 
L w ó w ,  u l .  B a t o r e g o  J. 4 .  tO-7

Juz nie trzeba zagrantcz. ultramaryny
ponieważ Perlmnttera ultramaryna przewyzsza wszelkie za ­
graniczne wyroby jest najlepszą i najwydatniejszą farm  do 

bielizny, wapna i zetów malarskich. 282 10

FAHHYKft 
ULTRAMARYNY
Lwów i w Zniesieniu k. Lwowa. Biuro: Słoneczna 26

Eh. Perlmuttera

OBUWIE t M } gustowne
sprzedaje C zyteln ikom  D zienn ika Lud. n a  d o g o d n e  s p ła t y

M A G A Z Y N  O B U W I A  * " - 3
H A K E R .  S T R E I F  i S f c a ,  R Y A l E K  1 9 .

D r u k i  i s t a m p i l i e
wykonuje DRUKARNIA i WYRÓB PIECZĘCI

1. F R I K D M A N A
L w O w  u l. S y lc s t u s k a  4 .  i

W a żn e  dla p rze m y s łu  s to la rs k ie g o !
Firma P. B. D. z Krakowa zawiadamia, że za­
łożyła SKŁAD FABRYCZNY FORNIERÓW i DYKT 
przy ulicy Zamkniętej Nr. 623 (Zamarstynów).
Celem przekonania się o tadripj jakości towaru i o 
n is k ic h  cenach labrycznych, prosi lirma oawedzió  

na-'/o składy bez obowiązku kupna.
Obaługs fachowa.. 7—2

mrowi
Lwów, Zamarstynow, ui. Zamknięta Np. 6Z3.

2  pow odu zupełnej zm iany artykułów , u rzą d za m y kom pletną

W Y S P R Z E D 4Ż  P O Ń C Z O C H
d a m s k i c h ,  kra jo w ych  i za gra n iczn ych  od 5 0 0  tys. t m kp.

S K A R P E T K I  M Ę S K I E  u l S O O k  lik?.
 - - - 4 w s z y s tk o  w  n a jn o w szych  kolorach i b a rd zo  w ie lk im  w y D c rze . -= -=

Ubrania (\m \M  i^ p e j  jakości po10 miij. mkp. ŻaHfęty Skibie wełniane po 10 milj: nip.
J 5s p r z e d a j e  

:: t i r m a  :: „ W  A J N G R E N
|i. l o p u .  ml [iii w, L W O W , S Y K S T C JS K A  19  \\\ \m\maw i  Iwo)

Uwaęa. na firm ę ,,W AJNG REN“, SYKSTUSKA 1Ś w  podw órzu na lew o  302— l

W a ż n e  d l a  P .  T .  S z e w c ó w ! ! !
s • i '

Największy wybór K O . J P Y T  słynnej marki 
, B I E G  C J i y *  poleca w najnowszych fasonach

5 nt f i r m a

L e o n  D gp en h B ifll .  Lwów, Kościelna 5
OBUWIE

■j,/ -f ».• . • T  > v \  ■ ’ *5' m "'; ’: .  7* v* i : ' t , •.* a

dobre i tanio
poleca firma:

S c h n & p e k ,  T h im iiit  i B - c ia  E lc h m a n 283—2

ŻÓŁKIEW SKA 17 i GRÓDECKA 1.
’i K ^  \  •- • . ’’ : - • • _ ; :?•- • i - > •• i i ■> i, . ' y

Następca naczel. -edaktora i redak. odpow.b fcRDNISŁ'AW SKAKAKl. —  Druk Lud Sp. . Tow Wyd., Hwów,‘ L’- Sapiehy, 77. Te!.


